
Lwów
Wychodzi w dni pov/szednie 

c godz.-4. po południu.
( cna pmium. h*.

M io s io c 7.u a  z l r .  1*10 1 t ł r .  6
K w a r t a ln a  „  3 * - -  i K u c z n a  „  12
Jfia zm ianę ailrc^a opłaca się fcO c V  

P r e n u m e r a t ę  n a le ż y  p r z e s y ła ć  p r z e k a z a m i.  
D o  p r z e s y ła n e j  w  k o p e r t a c h  p ie n ię ż n y c h  n a l e i y  
d o d a w a ć  5  e t .  __________

3ENY OGŁOSZEŃ 
Zw yczajn e jg łoszen ia  la  czwartej 

Htroniey:
W ie r ? z  p e t ito w y  a lb o  je go  io ie j3ce . 1 0  ct
W  „ D r o b n y c h  o g ło sze n ia c h '*  z a  ka£.4 e 

s ło w o  d ru k ie m  p e t ito w ym  p o  . 2 „
Ł a ś  t łu s ty m  g  rm o n d e m  p o  . , . i  „

K o r re sp o n d e n c y e  p ryw a tn e  za  h a ł d ę  
s ło w o  d ru k ie m  p e t ito w ym  p o  . . 4 „
Kadeslane na trzeciej stron icy : 

•-g ło szen ia , w ie r s z  p e t ito w y  a loo  je go  m iejsce  8 0  ct.
K ‘ * l : ' - t n y ...............  . 20 „
K o k r n i o g i a .................................................................... .  20 „

O  łoa/.onia do  „ P r z e r łe d t i4* p rzv jm n te  „ B I U ­
R O  P Z J E N N J g O W  ul. K a r o la  L u d w ik a  1. 9 .

KUMEK KOSZTUJE
w e L w o w i e ...........................4  ot.
na prow incyi........................... 5 „

Numera z poprzednich miesięcy 
p o  1 Q  c t .

„Przegląd" jest do nabycia 
we Lwowie w obu Biurach sprze­
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większych trafikach.
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Lwów 14 listopada.
Zgromadzani w Watykanie m  konferen- 

ryę pa^ryarohowie wiohodni już zakc ń-szyii 
ir woje obrady, które wypadły - pomyślała dla 
i lei, podniesroaej przez Papieża w jego dawnej 
encyklice o zjednoczenia Kościołów. Członków 
(aj konfereacyi możnaby podzielić na dwie 
gru py : do jednaj należą zwierzohnioy wyztań 
i aż włączonych unią z Kościołem reymsko- 
iratoliolTim i ei obradowi li nad ściślejszą orga­
nizacją kościelną; do drugiej zaliczyć trzeba 
patryarcków wyznać, zajmujących mniej wię- 
ocj pośradaia stanowisko między katolicyzmem 
b ozystem prawosławiem grookmm i rosyjskiem. 
Uohwaly tej właśnie drugiej grupy są donio­
słe, bo wypsdły zupełnie w  duchu iyczsń  
Papieża. Encyklika przyrzekła im zachowanie 
autonomii kościelnej i obrzędów, o ile nie 
sprzeołwifcją się dogmatem rzymsko-katolioiim. 
Otóż z tego przyrzeczenia wysnuli psttryaroho- 
.fie nastętujięce warunki, pod którymi przyjmą 
zwierzchnictwo Pictrc.wej Stolicy i przystąpią 
do ogólnej społeczności katolickiej: Zaniechana 
będzie wszelka dążność do złaoinizowania ich 
obrządków; Stolica Apostolska cofnie rozpo­
rządzenia, dotycząoe m ałźeńtw  mięszanyoh 
między rzymsko-katolikami a wyznawoami 
owych oerkwi, co się ssmo przez eię rozumie, 
albowiem po unii będzie to już jedaa Kościół, 
iylko odmiennych obrządków, a zatem może 
odpaść rzymski-batolioka reguła co do wyzna­
nia dzieci z takich małżeństw; istniejąca kon- 
grcgŁiya propagandy wiary wyłączy ze swego 
liłkresu obszary zajęte przez te cerkwie; dla 
tych obszarów powstanie osobna kongregacya 
propagandy, urzędująca, jak tamta, w Rzymie, 
ule złożona wyłąoznie z przedstawicieli tyoh 
cerkwi; zwierzohnioy ioh będą peryodyozme 
zwoływani do Watykanu na sobory dla roz­
trząsania wszelkich kwestyi, jakie mogą po­
wstawać; wre^zoie eeminarya duchowna otrzy­
mają naukową i materyalcą pomoo.

To wszystko było z góry przyrzeozone, 
jako wprost wynikające z dobrowolnej unii, a 
zatem będzie przyjęte. Zapowiadają tedy, że 
już niebawem ogłosi Papież encyklikę, zwia­
stującą światu o przystąpieniu wielu wscho­
dni oh cerkwi do powszechnego Kośiioła. Bo­
dzie to wypadek epokowy, który imię wiel­
kiego Papieża otoozy wiekuistą sławą.

Ale oto jednocześnie rozeszła się wiado­
mość, ie  są mocarstwa, które patrzą na tę 
ftkcyę Leona X III z żywem niaźadowoLaieni*^ 
Łatwe zrozumieć, ś b  prawosławie rosyjszie jest 
zirytowane, bo wszakże ono uważało siobio za 
jedynego dziedzica owyoh wsohodnioh oerkwi. 
W ięo niezadowoluioną może byó Rosya, a to 
jsszoze i dlatego, że te wschodnie obszary, 
wiarą złączono z zachodem, przepadną dla jej 
politycznych wpływów. Również łatwo zrozu­
mieć irytsoyę prawosławia greckiego, które 
czuje, ze od tej chwili nietyiko przestanie się 
rozwijać, leoz owszem zanikać pocznie. Więo 
może być niezadowolniona i Porta turecka, 
nastraszona przez patryarchę ekumenioznego. 
Ale do tyoh mocarstw, zirytowanyoh akoyą 
papieską, zaliozono także —  Austryą z W ę­
grami. Swawolną trzeba mieć fantazyę, żeby 
ooś podobnego wymyśleó! Jest to taka niedo­
rzeczność, że ze strony aastryackiej pominięto 
ją milczeniem, a z węgierskiej strony odpo­
wiedziano półnrzędowo temi słow y : „Po pro­
stu trudno zrozumieć, jak ktoś mógł w  takiej 
kwestyi postawić Austro-Węgry obok tamtych 
dwóoh mocarstw; wbrew przeoiwne ugrupo­
wanie byłoby przecie naturalniejsze. O ile 
wiadomo, austro-węgierskie kierujące sfery pa­
trzały z uznaniem na wielką ideę, którą Pa­
pież podniósł i postanowił przeprowadzić za 
pomocą zwołanej do Watykanu kot f er en ty  i 
wschodnich .jfctiyaiohów, hWiaszuza żo na tej 
konferenoyi roztrząsano tylko kwesrye śoi- 
śle dogmatyczne, z któreini polity&a nie ma 
nic wspólnego". — Ozy naprawdę nie ma nio 
wspólnego, o to można by się spierać i udo­
wodnić, śe owszem wspólność jest wielka, ale 
właśnie taks, że Austro - Węgrom, któryoh



PRZEGLĄD 8 dnia 15 T ia b p w i- 1804,

HadaliĆHiy opinią u „jn  Wys, Rządowi, a na- 
w« b w ostatnich osadach aa sprawą naszą zo­
staną *r,r owaazone po targawickaoh wngi by- 
i-ęca , aby sprzedający mógł sobie dokła- 
anie zdań snra rą * rzsoaywistej wartości 
bjdlęoia na rzeź przeznaczonego, w stosun- 
ka Jo iego wagi, aby tym sposobem wyzysk 
uzrooić

Tak -amo ■JSjohętnsej godritcy »ię z au­
torem w sprawie faktorów, lecz sprawa ta je­
dynie przez Raaą państwa mogłaby być roz­
strzygniętą.

Go do tyczrń sr*unwnago *ators, wyra­
żonych ,/ punkuie siódmym, t. j. projektowane 
założenie w w i^kszyoh majątzach ^jdowli sta­
dnino we j, to te ?ą wprost niemożliwe, bo wię­
ksze nvątxi hcdnją zwykle tyle bydła, ile 
oćosnnkowo paszy sprzątają i na zimę przygo­
towanej mają. O letniej rsaś paszy pomyślało 
Towarzystwo gospodarskie galicyjrkie, bo wy­
najęło w państwie Nadwóraitńskiem połoninę, 
na której wystawiono potrzebne budynki i gdzie 
za bard- ' małą dopła ą okoliczni hodowcy osła 
lato bydło swe, w szozególnośoi zaś młodzież, 
w nader dla n?ej sprzyjających wamnkaoh wy 
pasać mogą.

asekuracja o-ólna bydła w całym kraju 
jest ryczeniem tak dobrze Towarzystwa gospo­
darskiego galicyjskiego, jak i szauo mego au- 
tora, : pierwsze udawało się już nie iaz do 
Wysokiego Rządu p odstaw iając w tym wzglę­
dzie swoją opinię.
Komitet galicyjskiego Iowa, zystwa gospodai skitgo.

-jjotutu musiał często te srm j twarze perya-
dyoznle przopływcjąoe przez salę koncertową

Listy z Wiednia.
{Muzyka),

Niedawna w jednym z tygidnlków ter- 
lmikich, w Zukuaft, wydawanej przez Maksy­
miliana Hardena, ełynuy fortenianista i kompo­
zytor Eugeniusz d’Albert oierpkiemi słowy cd- 
malował los muzyka, dąiącesro w chwili obe­
cnej do uznania, a nie rozporządztiącrgo środ- 
jcam nuymi iak talent i zamiłowanie do sztu­
ki. Bez proóeroyi memc.ebnem stuło się uzy­
skać względy dyrektorów oper dla atworu 
ohoćby najznakomitszego. Z .  to jeśli Ktoś jest 
spokrewniony z istendantem, to najlichszy ela­
borat wy łleo może przed publiozzcść, a na­
stępnie reklamą zapewnić sobie powodzenie. 
Op^ra, ifcóra znukcła uznania zrsłużcne, ozy 
niezasłużone, wędruj j  z mi usta dc miasta — 
a kompozytorowi, który miał sscręśois raz po­
dobać się publiczności, wolno piiaó byle oo 
i wszystko ślepo przyjmują intendanoi i dyre­
ktorowie. Talentom/ nieznanym jeszcze, droga 
do sceny jest zamknięta, a jeżeli ohcą s5ę na 
n'ą koniecznie dc ;ać, muszą posiadać środk 
na pokrycia ewentualnego defiuytu, a czasem 
i na zapłacenie długów kapelmistrza. D’A l­
bertowi jeden z pierwszych dyrektorów zapro­
ponował, aby złużył 500 marek n t wystawie­
nie swej opery „Rubin4*.

T  n dośó ponury obraz stosunków panu­
jących na saenaoh —  liiemieokioh głównie — 
dałby się niejednym jeszcze szczegółem u/oz- 
mai o’ ó. Szeroka publiczność nie ma pojęciu
0 dzisiejszej ruuzyc W  żadnej sztuce smak
1 poczucie piękność1' tw óroóv nie odbiegły tak 
d«leo3 od potrzeb ogółu, jak w muzycr kon­
certowe! i -oeni jzncij. Nic dziw, że mała gru­
pa ludzi, która rozdziela k ury  i krótką efeme­
ryczną sławą bez kontroli wielkiej publiczności, 
nadużywa toż czasem swego przy filaju witń- 
ożeni* psendogeniurzów, składania m hołdów 
i —  obfitych tantj ern.

Teksty opbr pod względem głupoty akoyi, 
bana k ości języka i gminnośoi wyrsżania się 
doszły do ostatecznej chyba graniuy. Muzyka 
sceniczna sam* wyrzekł* się melcil] i i epsluie 
do — znawców, którzy przez lata d ło g e  uczyli 
się kontrapunktu i zrozumieją dowcip układu. 
Jeden z głośnych muzyków włoakioh Albert 
Franohetti, który niedawne zwrócił na sieb - 
uwagę operą: „Fior d 'A lpsu, opowiada o tej 
kompozyoyi, jako ccś nadzwyczajnego, ż i ją 
całą „oparł na melodyi*.

ĆJzy w rzeczy samej tak di leko postąpi­
liśmy w muzyce, źe uwertura „Lenor%“ Re?t- 
hovena nie jest dośó dobrze orkiestrowaną w 
porównaniu ohoćby z najzr akomii stemi ustę­
pami oper W agnera? Czy n i; obowiązuje już 
star* reguła, żs muzyka najwyższa porusza 
nas do śpiesu, jz y  „impromptu1* Szopena pój­
dzie w odstawkę, * ncd uszami nam wiecznie 
już huczeć będą różne „hex»merony“ , óztuk:' 
ssladane oez natchnienia, bez styla, bez urzu- 
ui», a trudne do tego stopnia, że palców ska­
czących po kkyiszaoh dojrzeć niepodobna ?

O dzisiejszej lit. ratu. ze zcohoimej pełnej 
drgań nieuchwytnych, półoicniów i półtonów, 
rozmiłowanej s  mroku salonów won.i.ejąoy jh 
heliotropem i w  cieniu orsfsżerj i i klombów 
egiotycznyoh — o tern piśmiennictwie nie zna* 
iąccm żywyon, o^uzi, sny in ładzi, ani chara­
kterów zdrowych, ani naturalnych wypadków 
słuiznie ł  yrabono się, ze jest to, „literatura Li- 
teratów4*. Rozumieją ją tylko wcajemnij zsni. 
M* ona swoje aptawnienie, i jak każdy w y­
twór myśli ludzkiej i la izsiego  uozuoia gdzieś 
w pewnych warunkach znaleść może, a nawet 
musi swoje m.ejscc. Ala jtkie rociągaęiooy to 
z* robą następstwa, gdyby ktjś wyjąte* tea 
obciął zrobić legułą! |

Muzyka dzisiejsza w rzeozy ssmoj grozi 
wyrodseniem się w wyłączną satukę m n z jió  w. 
A  oat ta rneozą tern niebezpieczniej izą, źe o- 
gół znawców w muzyce jest d&lsko mniejszy, 
tiź w  literaturze i że przeto reakcja zbawien­

na praeoiw upadkowi en.un trudniejszą jest 
w  nrazyob E to pilnie awledzał w ad_ynŁ se­
zonie koncert® i operę w większrm mieście tan

teatralną- Jeetto aowoaem faktu odaewaa zre­
sztą już skonstatowanego, źe centra i koncer­
ty mają s roją całą publiczność, a bar­
dzo tylko mały procent gości dorywczych. Dzie­
je się to nie wskutei tego, ażeby większa 
ozęśó ludności nie mogła wydać kilku gulde­
nów, mie-iięcznie więoej, sni wymagają konie­
czne potrzeby, bo wiele osób, nie znających 
żadnej opery i żadnego koncertu, zabawia się 
drożej w caft chantant, lub w cyrkach. Opera 
i teatr nie in*ją dis tyoh ludzi żadnego zsa* 
ozenia, bo sztetia dzuiejaza mimo szumuyoh 
tytułów: „weryzm u1 „naturalizmu1* i t. d. za 
daleko rozminęła nię z prawdą i naturą. Poo- 
zya, która nie daje nam ani na ohwiię zapom­
nieć o brudaoh ziemekioh, muzyka, która zamiast 
harmonii meloays daje cam harmonię instru­
mentów, nie nogą prostych umysłów, nicze^su - 
tyoh żadną doktryną, porwać i pociągnąć ku 
sobio.

Uwugi tena unąó się musiały każdemu bez­
stronnemu obserwatorowi jubileusaowyoh uro* 
ozystośii Straussa. Jan SLanss jest półbeżkiem 
W i( duia i to nie Wiednia arystokiatyoznego 
tylko, aui 'Wiadui® praniemieo*iego w Maria- 
hilf i Mcrgarethsa, ale całej stolicy we wszy­
stkich jej warstwach. Gzy sława mistrza wal­
ców przetrwa długie lata, ozy zginie z ostat­
nim tonem isgo kapeli, z ostatnim dźwiękiem 
jegc tańca ochoczego, odegranego na którymś 
balu, tego ro&trzyguąó dziś niht nie może. Ale 
ża w  muzyoe tego improwizatore jest ooś wię 
o-j, niż etsktowaa zmysłowość, lub piękność 
samej iuwencyi na to się każdy musi igodzió. 
Wiedeń od 50 lat słuchał jego tańców, jego 
transkrypoyi każdego niemal ulwom  znakomi­
tego, jaki S’ę tyiko pojawił w  eali konoersowej 
lub na so nie, jego operetek wreszcie pełnych 
żyd a  i motywom szczerze ludi.wyoh. Strauss 
nie był jeszcze przeto m izykiem lokalnym. 
Jego hompozyo; e już dla togo nie mogą nos ó 
piętna wiedeńskiego, lu d ó w , muzyki w 
Austryi Dolnej i w  ogóici w niemieckich kra- 
jtch  .lpeiskmh — z wyjątnem  ohyDa Tyrolu, 
będącego p o i  wpływem włoskim — nie ma.

Strauss ńie czerpał u ludu, ale na od­
wrót, muzyk- jego 4 lud we;zł*. W  ary-oh 
jego .ańoów łatwo dałyby się wykryć pier­
wiastki słow ańskie, węgierskie i romań ikie. 
Tylko rytm i ogólny sentymentalny oharakter 
pozostał oiemiec rim. Nie dziw, że komposy* 
oye te dotarty do dalbhioh farm Stanów Z je­
dnoczonych i do głębi „jzarnngo kontynent; 
Kdzie je na puszczy, wśród murzynów śpiewał 
Europejczyk.

Straussa ambioya nieraz odwodziłii od 
j°go najwłaśoiwssego pola dziułani*. Próbował 
zas' osowywaó w swyoh korupczyoyaoh pomy­
sły Liszta i Wagnera, pragnął zdobyć laur 
w cpevZo poważnej, ale we wszyitfcioh tyoh 
próbach szozęśoi s nu dopisywało mu. Zdoby­
wał tylko s u o o e s  d ’ e s t . m  l. ELi3dy W ie­
deń cały święcił 50-letnią rocznicę p.erwcŁego 
wystąyienii Strans?-, se swoją kaoelą (i5  paź­
dziernika 1844), mówiono i pisano prsede- 
wszygfnem  o tańoauh jego i operetkach. 
W okoliozniśoiowyoh otworach, granyoh na 
iego Ołoćó w baleoie „Dokoła iLeduia1* (w o- 
perze) i w obrazka soenioznym „Jego walc 
pierw szy“ (w teatrze Carla), posługiwano się 
motywami jego walców. O „Rycerzu Pasma-

ForJter powtaizao, tak się podobały, uie ze 
względu na regalamm sosny nadwornej a i 
z innych porodów  nie można było zrobić tegc 
ustępstwa pabboznośoi. Za to powtórzono finał 
w  dmgim akcie, gdyż emuzyazm ogółu doszedł 
do takiego stopnia, że niepodobna się było o- 
przeó życzeniu publiczności Oczywiście świet­
ność oałego przedstawienia dotyczy głównie 
muzykalne? części operetki, orkiestry i śpiewu; 
sceny, w których mimik* grających przyczy­
niać się musi ao p&duiasienia humoru i oży­
wienia akoy. słabiej wypadły A  jednak ełu- 
uhaoz każdy chętniej zamieniłby takie przed­
stawianie z» najlepsze w teatrach wnjąonue o- 
peretkowyoh.

Podoz-is jubileuszowych festynów usłysze­
liśmy także nową operetkę dtrau^sa „Jabnkę44 
w teatrze nać Wiedenką. Wątpić się godzi, 
ozy to d .ieto dłcż^j utriymaó się potrafi. Bar­
dzo w niem %'iele remmisoanoyi x Straussa d i- 
wnego, bardzo wicie nadrabiania nowoozesiąynii 
środkami czysto tech licznymi, kt^re nic wyna­
gradzają bracu pomysłów i osłabionego na- 
'jobnionia. Kilks pieśni, chór : „Tysiąc spada 
białych kwii»tów“, duet przoslici-ny w pierw­
szym a .cio i koniec aktu p ’er ,sz go są cen- 
nem i, ala niestety raadkiemi perłami utworu. 
Treść stara, na tle trochę e?zotyoznem, ala nie 
now em , także nie coaii sztuki przed yoLłrm 
napomnieniem.

Sezon w operze nic nowego nie przyniósł. 
„Mar«.“ tylko w Wiedniu była nowością, gdzie 
indziej zn»na just już dawno. Tekst tej opery 
przykrojony na modłę włoakioh no zatorów 
więoej dię izy, Liż psducaii, lub bawi a muzyce 
br» wszelkiej or; >a*>$lnośai, zdaniem jedno- 
głośnem niemal tut’ r #fij krytyki. Próba odno­
wienia „Itiganii** 6  ta ni 3 powiodła się nie­
stety. Dzisiejsza puuuczcośó operowa w W ie­
dniu straciła po tylu latach aucawania się 
tekstami draiLwemi i muzyŁą denerwującą 
wszelkie peazuom dla wspaniałej prostoty ze- 
sziowiekowego mistrza. Dla szerokich mas, 
którym nia daie się sposobności ozęstego sły- 
»zsn ia muzyki klasyczuej jest on niezrozumiały. 
Wielka prawdziwa sztuka przechodzi przez 
smutny ok^es. O* co dyrygują „smakiem11, sumi 
30 straodi, warstwy niż-za zaś nie mają wpły 
yu  n żaden dział stuki.

W  dnie odświętne wystawiają oratorium, 
albo grają msze FMentriuy i Orlanda di Lrs^o. 
Cc dzień za to dają nam już nie tylko M-isoa- 
gnisgo ala plytkith i oon z  płytszych naśla­
dowców. Bez mordu, sztyletów, wystrzałów, 
bez zazdrości i niewiary małżeńskiej, lub wy­
stępku ulicznego nie ma już ^rawie opery. 
Mi lodyi. umiera i w rym grodzie naddunaj- 
skim, gdzie brzmialy pieśai Schuberta, gdzie 
dziś jeszcze cenną wskazówką artysty czuyoh 
prawdziwyoh potrzeb mógłby być niekłamany 
entuzyizm dla Straussa- Przeszczepiony zj 
Alpami i *ibrntMizowany W igneryauizm świę ć  
tryumfy  w  oia=nem kole zdenerwowanych ado­
ratorów przy zupełnym braku udziału wielkiej 
publiczności, przy ooraz g-oźoiejszym deficycie 
testru nadwornego, idąoego za tat zwanym 
„duchem czasu**. A to ou panowie oi razywhją 
„duchem o^asu**, jest tylko rłacnym „duobem*1
tyoh p.nów. Dr, U,

m e1*, jedynej operze Straussa, o jego trans­
krypcjach z Wagnera i Liszta które miały 
pewni, snaozu&ie swego ozasn, ob majam tają s 
Wiedenozyków z rowemi prą 1. mi w muzyce, 
w-ipomniano tylko z grzeczności, łatwe wy-

W sprawie spadku kursu
walorów galicyjskich.

Sprawu ob liżeaia się kursu 4 -procentowy;h 
walorów galicyjskich poruszona przea p. Byka 
na jean.m z roaied eń KMa pilskiego, za.łu- 
gme ze wsz-oh miar z:* baczną nw"K^ Faktem 
bogiem je?t, że w oiągu iwóoh lat, bez żadae-

ćiómaOEyó się dające; w podniesionym nastroje go widocznego powodu, kuvs naszych waioró w 
festynów. Strauss dla walca uczynił niemal spadł przeszło o 2 pro., to znaory, źe o -y e  
uo samo 00 Sohubert dla pieśni, w bliżizt obn^yła się wartpśó kredytu krajowego. Smu- 
porównania wdawać się nie można, ale udmrza tny ten objaw byłby do uspiawiedh wierna, gdy- 
m5mowoli u obu tyoh na gruaoie wiedeńskim I by w oiągu tyoh dwóch i-it d wiedziły nasz 
wyrofłyoh muzyków przewag; sentymentali-1 sraj jakie nadzwyozaj«e klęski elementarne, lub 
smu nad czynnikami dramrtycznymi. I Sohu-1 gdyby zr.gr; ,żało niebezpicoz mstwowojiij, wsze- 
bert — jak wiadomo — szozęśoia nie miał ze j lako żaden z tych wyrodków nie zuchndzi, e, 
swojom' cperami. I Sohubert zadziwiał nad-1 mimo to kursa nasayoh papie, ów spadły, p mi- 
iwyczainą łatwością twoizeni*, bogaotwen mo, żo to nie są walory spe‘ ulacyjno, lecz pa- 
nieprzfcbran^m motywów i ioh głębią — mimt« Miery lokacyjne p erwsiioraędnej jakości, dające 
śpiewności przedziwnej. U Straussa podnosiła ? posiad&t zewi zupełae bezpieczeństwo. Nie 12- 
słusznie krytyka tutejfza, co za olbrzymiej ! żna także tego spadku wytłómf ozyó tein, jako- 
potrzebn było siły twórozośoi, do napisania by w aułem państwie przeważał obcouie prąd 
400 tańców i innych kompcayoyi troołię bez- dątąoy do obniżania, kursu walorów lokacyj- 
brytj zaie zwanyoh „lekkicmi1*. Tańos, a nyoh, gdyż właśnie wieje prąd zupełnie prze- 
zwłaszcza walce, poohłaniają bardzo wiele j oi wny, a kursa walorów lokacyjnych stale idą 
motywów. Wwlc każdy w dzis'ejs*ej farmie} w górę. I tak 4-prooento^s, austryaoka renta
składa się z wstępu , 5 ui tępó ' skończony oh 
r  sobie i odrębnej wymagających m ilodyi i z 
zakończania. Nic dziw, że \r ostatnich utwo­
rach Straussa nie ma już tej świeżości i siły,
00 w dziełach je j o  z lat dawniejszych Opsra 
nadworna, »tóra wystawieniem jednej z ope­
retek Stiauesa, miała zakończyć szerig uro­
czystości na jego ozaść, wybrała jedno de 
starszych dzieł, bezsprzecznie też najlepsze : 
operetkę „Zsmstc nietoperza1*. Operetkę tę 
wystawiono 23 z. m. po południ;, a mimo 
podwyższenia ocn i pory dur. dl* wielu sta­
łych gości opery niewygoda j, lote, parter i 
galerye przapełniono były. Dla ogromnej wię- 
kezuści słuchaczy wystawienie operetki siłami 
piorwjborzędncmi sieny nadwornej/ tamo prrez 
się było zdarzeniem nieewykłem. Oi»kawy był 
każdy usłyszeć pannę Mark, paaią Forster i 
Sab. óder w 1 ola h aomioznyoh

J»k też pani Forster hjdzie śpiewała kr- 
pleey, jakże tea śpiewaoy opery w ogóle będą 
graii ? Otóż próba powiodła się świetni*. Tak 
wykonanej operetki nie słyszano jeszoze w W i ■ 
dniu, role drugo: z .dne nawet obsadzono tarie- 
mi siłami, jak Riuter, panna Baeth, Dippel, Fe-
1 x i inni. Kuplety swoje musiałaby była pani

koronna przehroozył* już kura y9, a 4 procen­
towa renta węgierska, której kurs przez długi 
czas był przeszło o 1 *ł ni&asym cd galicyj­
skiej pożyczki krajowej, stoi obboeie na 97ó0, 
podozas gdy 4-procento'w» pożyczka krajowa 
gs.lioyjskt. uawet kursu 96 osiągnąć nie mołe, 
a nawet papier tak kia yozn e bezpieozny, jak 
4-proo. listy zastawne galiu. Towaizyatw* kra- 
dytoweg-. ziemskiego, mające pełne pokryc-a 
w  p iew fzej połowie wartości ziemi, sto ą Jiiej 
od renty węgierskiej, bu kurs ioh chwieje się 
pomiędzy 96 25 a 96 50. Porównajmy taasża kurs 
podounyi-h walorów innych k n jów  koronnyon, 
a przeknnamy się rów nież, źe walorj galicyj­
skie otaksowane są na giełdach o wiele niżej, 
aniżeli na to z błagają.

I  tak 4% owe listy zaitawne czeskiego 
banka hipotecznego stoją na 99.80, czeskie 

bligi komunalno 99 50, 4 % we listy zŁst_,wne 
morawskiego banku hipotecznego 99 50, a mo­
rawskiej kasy oszczędności 99 10, naszi zaś naj­
lepsze 4%  T,rc listy nie mogą Jię podnieść po 
nud 96*/,. A jeluak, jak niedawne to czasy, 
gay  kurs 4°/ewyon listów zastawnych galio. 
Towarzystwa kredytowego zlamskiego stał na 
98*/4, a optymiśo, przepowiadali, że musi nio-

T E A T R .

{Wyaiępy pani Heleny Modrzejewskiej).
Od diaższigo już czasu, jporadycin ie, 

przywykliśmy do zamorskioh odwiedzin znako- 
mit« i arrystkl, która, zapewne, odczuwa, potrze­
bę, a może 1 waż* za obowiązek, o;ąjtecz^ę 
swej pra 3y artystyoznej poświęoió tcenie pol­
skiej, nie tyle może zasł-nej zlotem i kwia­
tami, ale tanowiąjej pewien ozynnik w pracy 
naroaowej i walczącej o swój byt i ruzwój
wśród otoliozaośoi t^ rd y o h , skomplikowanych, 
o janioh normalnie żyją 00 społeczeństw* poję 
oiŁ nie mt*ją... Na artystyczną tary arę pani 
Modrzejewskiej patrzymy od oiasu, gdy porzu- 
oiwszy aoenę krakowską, po pewnej przs-rwie, 
wziąwjzy po dredze ślub w Częstochowie z pa­
nem Karolem Chłapjwskim, zawitała do Vor- 
szawy i odrazu zajęła stano wis ko oddawna 
opróżnione po Ledóohowskiej i Halpertowej. 
ńmeryka stała się, jań wiadomo, drugą ojozy- 
zną dla *rtyi tyczny oh aspraoyi pani Modrzs- 
jewssiej, zaprowadziła ją na światowe stano- 
wisi-o, z którego — jak niektórzy uUzymują — 
;zęść sławy spada na kraj rodzinny, a Mie­

dwie odrobina praoy dla sceny polskiej...
Modrzejewska, jako typ cktoraki, jest fe­

nomenalną indywida Jncśoią nietylko ^od wzglę­
dem artyetyozjym, laęz i fizycznym. Nie w yj- 
ma,ąc Ristcri, artystki wielkiej i kobiety pię­
knej —  źadn* za światowy oh aktorek «j.e ■?*- 
ohurała w lLtach niezmiernie krytycznych dla 
kobiety, takiego zasobu aronu młodośoi, jak 
Modrzejewska. Zapewne, te na .cenie aktorka 
pomaga kobieco, że ozasem, pod sztuczną ma- 
ssą charakteryzaoyi ko), .ety takiej, jak ją Pan 
Bóg stworzył, nie wrdaó eupeinie —  ale u Mo­
drzejewskiej zachowała się narmonia artyzmu 
i formy. W  dźwięku f łó ś u j w modulaoyi, 
w śmiechu, w. płaozu, w  bólu, w ruohaoh — 
w całem, że bię tak wyrazimy, iyoiu na sce­
nie — Modrzejewska zaohonRa sprężystość 
młodości i dziwnie głęboki, miękki liryzm uie- 
„rieści, pichnąoy zdrowiem, poezyą i świeżo­
ścią. Czy długo taL jeszcze będzie —  nie wie­
my, ale, że tar: jast —  to fakt Pewna, tedy, 
śpitoww wytrzymałość, jest oilnie charaktery- 
styozn oechą wielkiego talentu Modrzejew­
skie,. Tulenta takie prawie nigdy nie mają de- 
kadenoyi — milkną odraza, jakby chciały na 
zawsze pozostawić wrażenie & woj jj  kulminacyj­
nej siły, o tyle, o ile właćoiwość talentu Aktor

skiego ponwala r>. przeohowanie w paxięei 
ludzkiej togo, 00 było...

O grae pani Moarzejew skiej —  z powodu 
jej występów na lwowskiej scenie —  nie ma­
my potrzeby rozpisywać «ę, noui ona na sobie 
ws yetfeie cechy wielkich taientów aktorskich 
i posiada tę odrębność, o której wyżej wspo­
minamy, ale występy te nastręczają nam nil a, 
innych awag.

J_kim to się sposobem stało, długoby 
było na tom miejscu pi,■o, ale faktem jest, że 
wielkie aktorskie talenta wyprowadzają na wi­
dok publiczny ntwory, na zawsze pri ywalone 
kamieniem zapomnienia, pod który od ozacu 
do oztsu zagiądt. już jedynie historyczna nry- 
tyna literacka. Dziś ty l;o  dzięki Sarze Bern­
hard, Duse i Modrzejewskiej, cłnką się po sce­
nach „Damy kamei o 'e“, „Adryany1*, „D lUIl1* 
itp. meczy. Które n gdy nie miały wielkiej wai- 
tośoi literackiej, a uziś są po prostu nudne i 
nawet —  śmietanę.

Sądzimy, że wypowiemy życzeniu \..zyjt- 
kioh, którzy się zaohwyoają prześliczną grą 
pani Modrzejewskie,, jeśL podniesiemy, że o 
wiele lepiejby było i że bardziej jeszoze zna­
komita artystńa pozyskałaby sobie seroa wszyst­
kich, gdyby ji,iiuaśi. owyoh pr-*starrałyon utwo­

bawem dos.ęguąo kursu pan. Korzystając z taj 
sytuaoyi, dyukoya Towarzystwa t ^edytowegi 1 
przepi owędziła z piorunującą szybkością kon- 
worsyę 4u/,° /0wycn listów zastawnych na 4 % we, 
zawarłszy poprzednio z Bankiem dla krajów 
kor maych w Wiedniu układ, na mooy którego 
bank ten zobowiązał się nabywać od towarzy­
stw* wszystkie jogo list]? zastawne po bnrsic
0 50 ot. tańszym od arzędowego karna giełdy 
wiedeńskiej W  tan sposób spodni i.rała się dy- 
rel oya towarzystwa utrwalić kurs swoich listów
1 uohri.mó je  od znaczniejszego spadku. Ra­
chuba ta jeunc.k zawiodła. Zmobilizowano 
wprawdzie od ras.a cały ogrom będących w oyr- 
kulaoyi 41/»u/0wyoh iiató r Łastawnych towarzy­
stwa w sumie około 80 milionów i wydano za 
nie nowe 4V0wa libty, wszelako tyoh nowyoh 
listów nie mógł dotychczas ulokować nawet 
‘ m ty .it  mający tak rozgałęziune stosunki jr.k 
Bank dla Krajów koronny oh, leoz ma je nie- 
sprzsdana w swoich kasach i oto główna p iz /-  
o;yna spadku kursu zarówno listów zastawnych 
Towarzystwa kredytowego jak i wszelfrioh in ­
nych walorów galicyjskioh, W  ogóle konwer­
s ja  ostatnia listów Towarzystwa ireaytowego 
była błędem, którego skutki kraj dz 'f dotali- 
wis odczuwa. P-awda, że ci właściciela ziem­
scy, stóryon majątki oboiążone są pożyczkami, 
zauąguiętemi w dawnych latach, skorzystali, 
gdyż jpłaoą raty o ł/a°/o mniejsze, atraoili jednak 
□i posiaaacze lissór, zastawnych, którzy swoje 
d a m a  4 ,/a% w e listy zamienili na nowa 4 % ’we, 
gdyż warteśó nominalna ioh kapitału zmniej­
szyła się o 2°/0, a aadto daje on im dochód o 
*/j°/0 mniejszy, pośrednio stracili takŻ3 posia­
dacze Tszystkioh iaayon walorów ganoyjskion, 
których kurs spadł, wreszcie na oiężkia straty 
narażeni są ci właściciela ziemsoy, którzy ohce- 
liby obecnie dla uporządkowania swoi&h inte­
resów majątkowyoh zaciągnąć pozyozkę w To­
warzystwie kredytowem. Dyrekcja bowiem te­
go instytutu właśnie z powodu trudaości w roz­
lokowaniu listów zastawnych olała się tak skru­
pulatną w udzielania nowych pożyczek, iż 
w nie uóryoii wypudkaob wprost ioh udmarua, 
w  innych zaś wymierza je  w t*k małej wyso­
kości, że obywatel ziemski musi zwrócio się do 
innego instytutu i obciążać swói majątek na 
lat kilkadziesiąt pcżyoz/ą  o wiele drosssą.

Szkoda, że dyrekcja Towarzystwa kredy­
towego tej smutnej ewantualseśoi nie przawi­
dz .aXa, lecz tak była pewną, ża wszystiso pój­
dzie jak z płatka, iś ust zgromadzaniu dele- 
gi tów "irzei dwoma laty nie dopuścił; nawet 
do obszerniejszej dyskusyi nad tą konwersją. 
Pamiętamy, że na tom zgromadzaniu jnden z 
dalegatów chciał taką dyskusję wywołać, a 
ostataczuie prosił, atsby 30 bodaj w przybli­
żeniu objaśniono 00 do warunków, pod któ­
rymi non wersy* ma byó przeprowadzoną, wsze­
lako zs. całą odpowiedź dano mn tylko krótkie 
zapewnienie : „Proszę wierzyć, ż° dyrskoya 
n i. zrobi nio taaiego, ooby mogło wyjść na 
szkodę towarzystwa4*. Oczywiście, dalecy je- 
eseśmy od tego, ażeby choćby ty k o  na onwilę 
powątpiewać \r najlepszą wiarę i najszczersze 
oLęoi dyrokoyi Towarzystw* krbiytowego, mimo 
to jedni - musimy wyznać otwarcie, że prze- 
pruwadzająo w oiągu kilku lat dwie konwer­
s je  jeneralno jedna po drugiej, raz z 5 proc. 
uą 4 ’jj, a potem * 4-% na 4 proo., postąpiła 
ona sobie nieoględnie. Jeszoze bowiem kapi­
tał europejski nie ma do naszych w .lorów ta­
kiego zaufania, j. k one może na to zasługują, 
a jedynsm miejscem ubytn jest dla nich gieł­
da wiedeńska, zatem najslabjzst z pomiędzy 
wjzys-kich giełd, mających św;af.owe znacz sv
niś. Pcmimo aailnyoh iitarań ś. p. Ludwika 
W odzickiego i wielu innych wpływowych 
mężów, niepodobna było dotychczas wprowa­
dzić waioró.r gahoyjskioh ani na paryską, ani 
na berlińską giełdę. Srtoro zatem pole zbyta 
naszych walorów jest tak ograniczone, to me 
powinno się zbyt pospiesznie wyryiraa ioh od 
razu z bozpisoz iyoh kryjówek, a wciskać w 
me nowy, niżej oproosntowany papier, jeżeli 
się n e  ma pjwnuści, ża właśuioiei zgodsi się 
na taią zamianę. W  tym wypadku wielu 
właś umieli 4 %  -procentowych listów zastawny oh 
Towarzystwa siedy to w ego nie chciał,: aprobo­
wać konwersji leoz z  z ,ło aob.e wypłacić zs_ 
rwe_ listy gotówkę, którą ulokowało w innych 
papieraoh, t  brnkn dla krajów koronnych 
zaś leżą ozłe stosy 4-prooentcwjoh listów To­
karzy stwa kredy t o r  e g o , ozekająo nabywców. 

Gdyby udało się tjat'y ts sprzed-,ó i prasa to 
stały się Cne towarem na giełdzie rzadszym, 
wówczas ooay wiście kurs ioh się polnie ne.

Dc tego amieranł vłaśnie p. Byk, 
ohoiał bowiem, ażsby Koło polskio wpłynę­
ło na rząd, iżby fruktyfikująo swoja fuadu- 
szo, nie zapomniał także o walorach gali- 
oyjskioh, lecz t k ie w niob część tych fan- 
haszów ulokował. Iatsnoye p. B yra były 
Lezwątpionia najlepsze, lecz sposob, w jaki 
je ohoiał urztozywistnió, był niewłaściwy 1 
więoej zaszkodził sprawie, aniżeli jej po­
mógł. Taka a&cya powinna się odbyć oiaho, 
bez rozgłosu. Mamy przecież w gabinecie 
ministra dla Gł-alioyi, można więo było ao 
niego zwrócić się z calem zaufaniem, uibo też 
można było przez prezes* K >ła rozmówić się 
pouf&ie w tej sprawie z mim jtrem skarbu, 
porunzaaie zas sprawy publicznie w Kole 
pclsaiem i rozsyłanie do dcieauiuów komu­
nikatu z przebiegu tyoh ubrad, dało tylko po­
wód do rozmaitych, kredytowi GLlisyi w 
wysokim stopnia szkodząoyoh p >gło lek i zwię­
kszyło jeszoze bardziej ten brak zaufania, z 
którym walory galioy jakie mają do w«lczs- 
nśa. Zaufania zaś nie wzbudzi się nigdy przez 
to, jeżeli się rozgłosi, iż będzie się starało, n-

isb y  rząd kupił za kilka milionów papierów 
galicyjskich, owszem, taka akeyw mu*i w yw o­
łać wręcz przeciwny efekt.

Z wystawy.
1‘eklamacyi ^

(Dagrody.)
W  ozn^ełnieniu lnb taż wsaatek 

otrzymali:
List pochwalny komitetu wystawy: J&u Stn- 

aeoki w Btaronnrneścio za klatkę p.z-.aatawibjącą 
model tn-iu medyolańskirgo, ka. Jan Hncahraki w 
Bori ysjkowoach za okazy etangn,fi :z ;e z fiaazub, 
M. FreiLuh rze Lwowie za oanaaż. na przepualiny, 
Wiktorya Liwoszanha w Chcrkówne za koronki klu- 
ckowe i za popieranie koronkars&iego przemydłu do­
mowego, drnkaraia J. A, Ptlari, w Rzeszowie ze 
okazy druków, Ignaty Molenda w Krasiczynie za bcu! 
: tacki precięoiami .óżnsgo drzewa wyŁiauane, Wła­
dysław Knrdelskl w Ł.biazyuie za sztuesne wody 
mineralne i limoniady, Efroim Ri,tt we Lwowie za 
wyroby szklarskie, S. Bendlewicz i spółka f ' Piesze 
wie za ramy i cbrizki Świętych, Kobstmnty Śai cszeit 
we Lwowie za sól koneerrnjąrą artykuły spożywcze, 
Konstanty Karyłowski w Sierszy za B«czegóły nrzą- 
dzDnia ozdob.ych s hadów, Bernurd Jonas we Lwo­
wie za współpraco jzn.etwo pizy wykonania pawilonu 
firmy L. Popper, Michał Klimów we Lwowie zu 
oprężyste zaopatrywanie wycieczek w żywność.

Lwów 14 listop tda.
Mianowania Emdydat njtarjdlny Jan Giei- 

dahewaki zamianarauy notaryn^zem w dohwajzea- 
Wasser na Sziązkn.

Honorowe obywatelstwo nul ia Rala mitet* 
Złoczowa ks. Adamowi Sapieźe.

Zatwierdzenie statutu. Namiestnistwo za­
twierdziło etitnt nowo zawiązanej akiyjar,] garbarni 
w Rzeszowie.

Rafinerya nafty w Galicy!. Uza^eło.iając węzo-
raj' jZ8 nasze doniesienie o zswiąraniu się konsor- 
cynja, które zamierza założyć wielką rnfiaeryę natty 
w Trzebini, dodaj łŁy, żl do ko:isc.-cynm tego, 
própz Andrzej* hr. Potobi^go, należy: poseł
Adam Skrzyńsli i jeden z wirlkicn banków wie­
deńskich.

Konkurn Dyrekcja poczt i te!eg?i,fÓ7 rozpi­
sała z terminem do 19 b. in. kor.kura na pysi.dy 
ekapedj trrów p cztowych w Gslsend rf Komarowie 
w powiecie stryjskim i w Scgnlsławczyku w po w. 
brodzhim.

W Czytelni katolickiej odbędzie się jatro 
pogadanka r s Malarskiego o encyklice „Prace!ara 
gratnłc<t:oiiie“ (d^koń izen e) Początek o g. 7 wie­
czorem.

Na sezon jesienny z. p'wLdzianą wystawę 
dzieł sztuki otwarto dzisiaj w sal eh naszego To, 
warzyst®* sztuk pięknych Opruct znacznej liczby 
dziel nadesłanych przsz arty.tów z Monacninm, 
Krakowa i Warszawy, pomibdznzono tokżs wy­
bitniejsza prace, które pozyskał zarzą 1 z pawilonu 
sztnki powszechnej wystawy krajowej.

Śluby. W  Bobotę dnia 17 b. m. odbędzie zię 
w kaplicy domu inwalidów w Wiedniu ślub panny 
Ireny Metzgsrównej, eóiki jsEe~a’a dywizyi p. 
Edwarda Metzgere, z p. Stanisławem Rejshanfain.

Klub pocztowy otwiera bieżący sezon jesienny 
przedstawieniem amatorskiej, które się odbędz.e 
w niedzielę dnia 18 b. m. w bali Towarzystwa 
„Frchsinn".

W Warszawie zaczyn# się wytwarzać dziwny 
utosnnnh między społeczeństwem poLkiem, a satrapą 
Kurką. Oto praowaź m część ppoJeizcństwa zaczyna 
przechyli'ć się ka koronie, Harko zaś atura eię 
wszelkimi sposobemi zapobledz t ;mu,' aby Polacy 
w jakikolwiek sposób zbliżyli się do oa.a i każly 
objaw życzliwego usposobienia Polaków dle, nowego 
7/Uacy wprawia go w wściekli ść. I cak opowiadają 
w Warsza wie, że Surko wcało nie zawiadomił dworu 
o tern, iż po śmierci Aleksandra III przybył.-, dci 
dnputacyi najwybitniejszych oby^teli polskich zło­
żyć s^ą kondolencyę, a obeci-ie nie chce’ dopuścić 
do tego, ażeby deputacya pilska udali się ut po- 
gree. cara do Petersbu.g.. W  spnwie tej piszą 
ao Czarni z Warszawy co nuuępuje: „Oneguaj
była u Hurki cle, utaoya tutejszego obywatelstwa, 
oznajmiając mu, iż pewna liczna osób wybiera się 
do Petersburga w oelu gremialnego wystąpienia na 
pogrzebie cara. Burko ptzyjąi depu-acyę bardzo 
ezoistfeu, oświadczając: „Nie wiem, jaki ma oyć
cel waszej podróży. Ni;j. Panu przedstawić \ras 
nie mogę W  jaSim zrosną ensrakteize chcecie pa- 
uowń jechać, jakie oi».lo wy przedetawiLcie ? 
Zresztą każdemu wtlao jauliać, kto otrzyma paszport 
do Petersburga, ale gremi dne wystąp.euier nie może 
mi,,ć miejsca4*. Obsoni me czująfc potrzeby dalszego 
kontynuowani: rozprawy z Hurką, opuścili Śnię bez 
wzajemnych pożegnań*.

W Sprawie projektu Uli, iotolu spirytusowego 
odbyło się za inicjatywą p. S. N.banzanlj, szefa 
działu spirytusowego gal. ako. Towa zyatwa hanalo- 
wego, posiedzenia Izby kupieckiej, na którein uchwa­
lono wysłać do ministerstwa skarbu petycyę, zmie­
rzającą no tego, by kupiectwu tutfjjzemu w ankie­
tach zwo aó się mają ych, uazielono naleiaej repre- 
zentacyi. W istoc _ interesa kapiectwa są ściśle 
związane z proiektsm ministra Pleneru, a handlarzy 
surowego spirytusu liczymy w Galicyi niemało. Wy­
bór zaś p, Baczę wskiego ze strony Izby handlowo- 
przemysłowej zapewnia obronę interesów przemysłu 
epirytaaowego,

Do Polaków w Ameryce, któ.zy udp*ih ud
Kościoła i obałamuceni przez apostatę KołaSzew- 
skiego nt«oizyli polgko-amerykań ki Kjśsiół nie­
zależny, wystosował ks. kar lyoal Ledóchowsk. na- 
Btępujące pismo :

Jako prbfedt św. Kongregacyi da Propaganda 
Fide, Której naj wznioślejszym celem i zadaniom jest 
rozb (zewienie wiary katolickiej i dobro dujz żyj p

rów wybrjła do s u ego repertuaru Kilki, sztuk 
polskich. Satuki ttkie bywają u» naszej soenie 
grywane, a naie2ą do nich m iędz/ mnemi: 
„Ms,zep_“ , „Baibar* Radniwiłłó wn*“ , „Ballady- 
na“, „Liii* Wened**, „Pacnn mężatka4*, dzie­
ła, w których paui Modrzejewska niejodnozro- 
tnie wyttępowała i za wyborną grę zbierała 
iaury. Sztuki są gotowe i potrzebują mniej 
prób i zachodów, jak robienie * lwowsLich 
chórzystek paryski jh  lwio salonowych i wer- 
i alskioh księżnioz^h. Pani Modrzejewska zaś 
grając sztuki polskie wielką miałaby zasługę 
w tern, iż przy ożeniłaby się do zpopuU.yzowa- 
nia klasyoznego repertuaru sz ul poiskioh przed 
szeroką publiczni iśoią zapełniającą salę te*cral- 
ną oa dołu do góry.

Lat tem u, jeśli się nio mylimy, trzy, 
w Poznaniu, na pożegnalnym owacyjnym wy­
stępie, pani Modrzejewska do rozentuzjazmowa­
nej publiczności cdezw«ła dię, źe „najdroższym 
naszym skarbem, jest język, —  eljzedz go i 
pijlęgno ,.aó, co najświęt zy obowiąiioF każde­
g o1*... Słowa złote, przynoszące zaszozyt inteli- 
genoyi i talentowi polskiej arty itki, która je­
dnak i o tern pamiętać poi.,inna, źe to, oo 
stworzył ten język, jest pokarmem dla pokrze­
pienia ducha, jest siłą, dźw ign ij orężem dla

.każdego społeczeństwa, a dla tak skołatanego 
i nękanego jak nasze, iiw.„rdzą, o Któ.% się 
rozbijają zakusy i wśuiekłe ataki wrogów na

FrześLazua dykoya Modrz„jewsk:ej, w kt 
rej zlewa się suD„blny artyzm z niepokalai 
naturalnośoią, sta jowi prawdziwą wzorową szfa 
łę aktorsl ;i j wymowy. Młodsza i starsza rz 
sza tjatialne^o światka —  i mali i oi, którz 
się sami uwaisBją za „dużych4*, poiriuni s 
wsłui niwać i wpatrywać w grę Modr«ejeweki 
— jożli ię o nich oślizguje ta gra, to n 
nają artystyuzuego nerwu i lepie, nitoli sz’ 
kają i&nego chleba.

DyreKoya lwowskiego teatru powinna ułi 
owić te praityczni studya i zamiast orkieuu 
któr* m .że eoBŚt odpeesywać w  ozasie wyst' 
pów Modrzej; wskiej — przezu.ozyć to miejsi 
dl* świat* aktorskiego, który ze względu i 
przepisy po.ioj ae nio .ma wytępi do tuatr 
gdy mu j l j*  s.ą iczkup.one, a bra* ioh zaw^z 
gdy g-fj Midrzejewska. A  przsoież ^prawied 
wjśó i interes sztuai nakazują, aby dobre wzi 
ry wywierały wpływ dfdatiH i szlachetna tri 
dycye artystyczne k rz e p ły  °ię-

dki apsyioa.
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cych jeszosse w nieświadomości i błędzie, nie mogę 
patrzeć tib&jętiiio Hm wasze czyny i m* wam opuszcza- 
jącycb haniebnie owczarnię Jezusa Chrystusa, w któ­
rej jedynie nmźua dostąpić zbawienia, kiedy już raz 
byliście oświeceni światłem prawdy i sprawiedli 
wości. Dla tego też wymagam od Was z całą po­
wagą władzy, jaką nsd Wami dzierżę, abyście dla 
dobra- dusz Waszych przejrzeli i poważnie zastano­
wili się nai świętym Waszym obowiązkiem posłu­
szeństwa względem Kościoła i odłączyli się od ko- 
gokolwiekbądż występującego otwarcie przecie? wła­
dzy Jego. I nawet więcej, nie już jako Wasz prze­
łożony, ale jako ziomek i wsaółrodtk wolę do Was 
przemówić. Czy zapomnieliście o tradycyjnej wier- 
neśoi narodu naszego do Kościoła katolickiego
0 świetnych przykładach tsj samej wierności, którą 
praojcowie dla Was przechowali ? Nie okazujcie eię 
wyrodnymi synami tik sławnych chrześcijańskich 
bohaterów! I kiedy nawet po dziś dzień tak wielu 
z braci naszych w RoSyi świeci nam przyitłsdem 
mężnego przywiązania do Kościoła świętego, nie do­
zwólcież, aby przez npor i bunt Wraz imię Polaków 
okryć się miało hańbą i wstydem. Opuśćcie i od­
stąpcie tego nieazozęsnego kapłana, który wciągnął 
Was na drogę potępienia i wróćoie do posłuszeń­
stwa jakie winniście swemu biskupowi, któremu Pan 
Bóg powierzył pieczę dusz Waszych".

Z Tarnopola piszą nam: w  Serocku koło 
Tławcza w powiecie tarnopolskim hr. Baworowski 
w tem miejscu, gdzie stała dawniej karczma, wy­
budował dom, w którym zamierza pomieścić siostry 
służebniczki i urządzić ochronkę dla dzieci.

Stada wilków pojawiły się w okolicy Rożnia- 
dowa w pow. Kolińskim.

Z Wlfidnia donoszą, iż znany milioner i ban­
kier br. Hsrmsn Konigswarter ma przejść na wiarę 
katolicką.

Ruszczenie się cnłopów polskich. W  spra­
wie podniesionej przez p. Żelisława Przysieckiego 
myśli zakładania po dworach wschodniej Galioyi 
biblioteczek dla użytku porozrzucanych wśród lu­
dności ruskiej Polaków, piszo nam pani Marya Prze- 
Wileka, oo następnie: Niechaj i mnie wolno będzie 
do projektu p. Żlislawa Przysieckiego dorzu ić 
parę uw.»g, bo ełowa jego są złotBmi słowami, któ­
ro bodajby znalazły uznanie i zastosowanie jak nij- 
rozleglejsze. Obowiązek nakazuje nam czuwać nad 
tom, by mowa polska u ludu polskiego w czystości 
została zachowaną, gdy tymczasem my sami się 
przyczyniamy do zanikania ojczystej mowy po wsiach 
przemawiając do ludu polskiego po ruBkn, wycho­
dząc z tej błędnej zasady, że przeważnie po wsiach 
mieszkają Ruaini, a zatem należy mówić i do pol­
skiego Indu po rnskn. Nie bądźmy marnotrawnymi 
synami, nie zatracajmy tych resztek naszej pol­
skości po wsiach,- mounikuiona jest, że lud nasz 
przez nieprzyjażne okoliczności we wschodniej Ga- 
licyi zatraca swój język, ale tem więiej my prze­
ciwdziałać powinniśmy, aby zapobiedz złemu Idąc 
więc za radą p. Przysieckiego, ofiarujmy groez 
niewielki na biolioteczkę ludową, dajmy kącik jaki 
taki we dworach, gdzieby lud w święta i niedziele, 
zamia.t w karcz nie na demoralizaoyę, zgromadzał 
eię czy to na odczyt gospodarczy i pogawędkę, czy 
odczytanie gazetki ludowej albo dziełek polskich. 
Rzućmy trochę światła, aby ludowi rozświecić dro­
gę do lepszego bytu przez dziełka gospodarcze, lub 
praktyozie objaśnianie, pouczmy go jak cenić swoją 
nar odo woś i, przez co uszlachetni się ten lud i bę­
dzie siluiu stał przy wierze swych ojców. Na to 
tak nie wiele potrzeba : na razie małej ofiary, a po­
tem już sam wynik tych poczciwych usiłowań wskaże 
jak wielo niewielką ofiarą osiągnęliśmy, bo Ind 
nasz z gruntu uczciwy, wdzięcznością i miłością od­
płaci nam, gdy trochę światła i ciepła na drogę 
jego rzucimy. Sumienie nasze powie nam, że zro­
biliśmy cośmy mogli przynajmniej. W takich przy­
staniach świątecznych dla ludu pan z chłopkiem się 
zejdzie, życzliwe słowo padnie z jednej etrmy, 
przychylne serca zabijo a drugiej,’ zrozumieją się 
nareszńe, bo poznają się, a wtedy rzeczywiście sło­
wa : „Z  szlachtą polską polaki lud" wcielą się w 
ozyn. Co daj Boże i do cz go dążmy wytrwale,

Hans Sachs. Już od paru miesięcy s połyka­
liśmy w dziennikach niemieckich wzmianki o przy­
gotowującym się w Niemczech po wielu miastach 
urjczystym obchodzie 400-setnej rocznicy urodzin 
historycznego szewca-porty, Hansa Sachsa. Jubi­
leusz przypadł w dniu 5 brn. — i odtąd przez cały 
tydzień wszystkie, nawet najmniejsze, pisma nie­
mieckie, zapełnione są sprawozdaniami z owego 
obchodu. Ponieważ Hans Sachs, jeden z pierwszych 
w owych czasach w Niemczech, pisywał t. zw. 
„dyulogi pustne“ i w ogóle coś w rodzaju utworów 
ucenioznych, więc w obchodzie przyjęło udział wiele 
teatrów niemieckich, urządzając odpowiednie wido­
wiska, a zrpal w tym względzie zawędrował do 
Austryi i Wiednia. Po za tem jubilensz obchodzony 
oyi W wifeln stolicach, miastach i miasteczkach 
niemieckich festynami, zebraniami, ucztami i t. p., 
me wyjmując oczy wiś de przede wszystkiem Norym­
berg), która, jako rodzinne miasto szewca-poety, 
musiała wystąpić odpowiednio do przypadającego 
jej zaszczytu.

Hans Sachs żył w czasach, gdy przewaga 
rycerskich zamków i wł ści poczęła upadać i zani­
kać, a miasta, dzięki wzrostowi rzemiosł, popiera­
nych zawiązkami inetytacyi cechów, zaczęły poczu­
wać się do pewnej wyłączności i samodzielności, a 
Wreszcie rządzić się same, bez oglądania się na 
„panów". Była to więc epokowa dob» początkowego 
Wzrostu i rozkwitu niemieckiego „mieszczaństwa". 
W  takiej to dobie, dnia 15 listopada 1494 roku, 
krawcowi pewnemu norymberskiemu, Jorgowi 
Sachsowi, narodził się syn, nazwany Hansem. 
Ojciec, po krótkiej nauce w szkole klasztornej, 
wcześnie oddał chłopaka na nankę rzemiosła do 
szewca. Chłopak, snąć dość rozwinięty, już pj 
dwóoh latach wyzwolony został na czeladnika i od­
powiednio do ówczesnych zwyozajów, „powędrował" 
( Wanderjahre) w świat szeroki.

Gdzie był, o tem nawet a jego własnego opi- 
Bu żywota trudno się dowiedzieć. Fantazuje on tu 
prawdziwie po poetycko, iż zawędrował do jakiegoś 
leśniczego, zakochał się w bogince leśnej (siostrze­
nicy leśaika) i omul nie został rywalem... cestrza 
Maksymiliana. Dziewczyna wybrała cesarza, a szew­
czyk odszedł dalej w świat z rozdartem sercem. 
Nawiasem dodać tu musimy, iż poważniejsza kry­
tyka niemiecka nie przywiązuje żadnej wagi do 
tej opowieści Hansa.

W wędrówoe tej podobno okazsł już Hani 
zdolności, jako wierszokleta, a osi idłszy w Norym­
berdze, jako majster, budził podziw owych współ­
towarzyszy łatwością, z jaką komponował wier­
szyki — i niebawem zyskał duży bardzo rozgłos. 
Oczywiście nie może tu być mowy o rozgłosie 
poety w dzisiejszym rozumieniu, wówczas bowiem 
człowiek nie umiejący piaać po łacinie, a nawet
1 po grecku, nie mógł byó uozonym, • więc i — 
poetą. Sam t.ź Hans zachował zawrze respekt 
przed łaciną, jak świadczy wiersz, w którym wspo­
mina swojo studya klasztorne :

„Drin lernte ich Puerlia,
Grammatica nnd Logica,
Nach schiechtem Brauch, dieselben Zeit,
Solch alls ist mir yergessen eeit“ .
Pomimo tego, me porzncająo szewttwa ani na 

phwilS) począł spisywać swoje wierszyki, przyozem

uczył się podobno klasyków z ówczesnych przekła­
dów niemieckich. Spisywanie to przeszło u niego 
w manię, nawet i po ożenieniu. Kując młotkiem 
i ciągnąc dratwę, obmyśUł swoje wierszyki, a wie­
czorem stale poświęcał czas pewien na ich spisy­
wanie. Roeły one niezmiernie i — Jak wiadomo 
urosły do okazałej cyfry kilku tysięcy (przeszło
5,000 utworóz). Sam Hans chwalił się ilolcią, a 
nie chodziło mu wcale o jakość. Byłby też zginął 
w zapomnieniu, jak zginął w niem póżiiej istotnie, 
gdyby nie świt reformacji i „nowinki" Marcina 
Lutra. Zapalona głowa szewca-poety podążyła za I 
„nową nauką". Napisał wówczas Blynną i w setkach 
tysięcy rozpowszechnianą „Dysputę szewca z człon­
kiem chóru", podsycając nią mimowolnie rozgłos 
reformacji, za co też Luter nazwał go „Słowikiem 
z Wittenbergi" (Wittenberger Nachtigall). W po­
życiu domowem z pierwszą żoną nie był szczęśli­
wy. Siedmioro dzieci mn zmarło, a za niemi poszła 
i żona. Wówozas, w 66 roku życia, o lenił się po­
wtórnie z 17-letnią Barbarą Harsoherin. Zmarł, 
mając 81 lat, w styczniu 16/6 roku.

Za życia dobił eię ro.glosu —  malowana na­
wet jego portrety; wprędce jednak został zapo­
mniany, a wojna trzydziestoletnia zaprzepaściła jego 
pamięć do reszty. Później dopiero — przed 100 
z górą laty — odgrzebali jego pisma i jego osobę 
niemieccy szperacze literaccy. Pozostał odtąd w lite- 
ratnrze — ale, co jest bardzo charakteryatycznem 
i co sami Niemcy przyznają — nikt jego pism nie 
zna i nie czyta, a nawet wykształcony Niemiec dzi­
siejszy — (cytujemy dosłownie eąd dzienników nie­
mieckich) — wie o Hansie tyle, iż był ezewoem- 
pcetą, co wyraża karkołomny co do formy wiersz:

 ......... . war ein Sołrah-
Maeher und Pcefc dazu..."

Nie czytają go — jeszcze charakteryatycz ,iej- 
sze I — nawet pomimo wielu tanich, popularnych 
i p;zarabianych na dzisiejszą niemczyznę wyciągów 
z jego pism (Kdrschner, Reelam i t. d .) ; każdemu 
dość, iż wie, że to był ezewo — „und Po'et
dazu„.u

A jednak — jubileusz się ndal.
W Rzeszowie zawiązał się komitet, który ma 

się zająć sprawą postawienia pomnika dla bohatera 
z pod Racławic. Dutąd zebrano 600 złr., komitet
zaś ma postarać się o powiększenie tego funduszu. 
Rzeszów ma już pomnik Mickiewicza, wkrótce bę­
dzie m'ał pomnik Kościuszki, Lwów zaś nie może 
zdobyć eię na pomnik Sobieskiego, chociaż jnż od- 
dawna ma zebrane na ten cel pieniądze. Czy może 
Rada nasza zamyśla wzniesienie pomnika Janowi III 
odroczyć i uroczystość odsłonięcia połączyć z trzeoh- 
setną rocznicą odsieczy wiedeńskiej w r. 1988.

Lekarstwo na myszy. Z powodu doniesienia, 
iż myszy pojawiły się w kilku powiatach podolskich 
i wielkie czynią szkody w oziminach, interesującą 
będzie dla naszych rolników wiadomość, że p. 8b- 
weryn Błachcwski, aptekarz w Kozłowie, wyrabia 
bardzo dobrą truciznę na znyazy polne. Najwytra­
wniejsi gospodarze stosowali przeciw tej pladze śro­
dek p. Blachowskiego 1 z zupelnsnr uznaniem się 
wyrażają. Dodać wypada, że cbcąoy nabyć tę tru­
ciznę, muHzą mieć certyfikaty od starostwa w myśl 
postanowienia ministeryalnego o nabywania tiacizn, 
co znowu nie przedstawia wielkich trudności, sta­
rostwa bowiem wobec klęsk zrządzanych przez my- 
ezy, z łatwością wydają rolnikom owe certyfikat:’ .

Ze Zbaraża piszą nam d. 11 listoptda: Na 
wczoraj przeprowadzonym wyborze jednego członka 
Rady powiatowej, w miejsce gwardyana 00 . Ber­
nardynów kg. Krupińskiego, wybrano jednogłośnie 
p. Jakuba Kruha, burmistrza miasta Zbaraża.

List gończy. Dzienniki wiedeńskie i peszteń- 
skie ogłaszają list gończy za jakimś hrabią Bor­
kowskim i jego wspólniczką Stempakową, wdową 
po lekarzu, p zeaiw którym wniesiono skargę o o- 
szustwo. Oboje mieli od Jakiejś właścicielki dóbr 
pod pozorem, iż hr. Burkowski z nią eię ożeni, 
wyf.dzić znaczną sarnę pieniędzy, a dostawszy pie­
niądze w rękę znikli bez śladu.

Na około Świata Dwaj angielscy dziennikarze 
pp. Louden i Fitld postanowili odbyć podróż na 
około świata, nie biorąc z sobą ani grosza, żyjąc 
wyłącznie z tego, co zarobią w ciągu podróży. 
Chcą podejmować się wszelkiego zarobkn, jaki się 
trafi, od pisania artykułów aż do zamiatania nlic. 
Podróż, odbyw&na po większej części pieszo, ma 
trwać conajmniej lat cztery; w r, 1899 dwaj towa­
rzysza wydadzą książkę o niej, a w r. 1900 mają 
zamiar przybyć na wystawę paryską.

Jak dotychczas, powodziło im się w drodze 
wcale nieźle: wyszli bez grosza w kieszeni, wśród 
mgły, późni ej ulewnego deszczu; przespali się w 
sianie; jodli marchew i kartofle, kradzione farme­
rom przydrożnym; na ich usprawiedliwienie wypada 
dodać, że każdą sztukę notowali, aby za cztery 
lata oddać jej wartość z procentem. Pomimo ofiary 
mycia pokładu, przez cieśninę Kaletańską przewieźć 
ich dermo nie chciano i Louden musiał zastawić 
zegarek w Douvres. Odbierze go za cztery lata! 
Przed kilku dniami obaj podróżnicy przybyli do 
Paryża. We Franoyi przyjmowano ich owacyjnie: 
tu pisemko prowincyonalae sypnęło hojnie za arty­
kulik; tam właściciel hotelu za wyczyszczenie kilka 
noży lab wypłakanie butelek po winie ugościł po 
książęcemu; gdzieindziej — z racyi niedzieli — 
zaprosiwszy n« obiad, mimo nalegań, żadnej im ro­
boty nawet wykonać nie pozwolono. Co będzie je­
dnak dtlfij: w Grccyi, Taroyi, Afganistanie, Chi­
nach ? Trzeba nielada odwagi, aby się na taką 
imprezę zdecydować. Chyba, że przez trzy tygodnie 
pobytu nad Sekwaną uda im się zarobić tyle, że 
na dalszą drogę sporo zaoszczędzą.

Zmarli. Michał Bronioki, żołnierz polski z r. 
1831, umatł w Krakowie, przeżywszy 103 lat. — 
Ludwika z Mozlerów Kozakiewiczowi, wdowa po 
urzędniku kasowym, umarła we Lwowie, przeżywszy 
lat 94. — Zygmunt Małachowski, były właśoioiel 
dóbr ziemskich, umarł we Lwowie, przeżywszy 
lat 67.

Stan pswletrea. T. o 8 rano 4- 7° R. w po?.
9° R. Bar. 767. Idzie w górę. DeBzez.

W kantorze-
Skromny urzędnik biura bankierikitgo odbiera 

pensyę miesięczną.
U r z ę d n i k  (z goryczą — o® pół do siebie): 

Po zapłaceniu długów zostanie zaledwie kilka 
guldenów... I  jak ta żyć z tego!

B a n k i e r  (tonem moralizatorskim): A czy
ja panu mówiłem, żebyś płacił długi?

Teatr. Dziś we środę przedstawieni* nie ma. 
We czwartek „Jak wam się podoba", kemedya w 5 
aktach W. Szekspira, występ pani Heleny Modrze- 
jewskiej. W piątek „ Wiele hałasu o nic". W  sobotę 
„Makbet". W  niedzielę po południu „Dom warya- 
tów", wieczorem „Król duchów tatrzańskich czyli 
miłość wszystko może", romantyozno-komiozno-cza- 
rodziejska krotochwila. 1

Pani Helena Modrzejewska była wczoraj przed­
miotem gorącej owacyi, jaką jej zachwycona publi­
czność wyprawiła w „Gnieżdzie rodzinnem". W  akcie 
drugim, gdy wielka artystka weszła na senę, po­
witano ją deszczem kwiatów i bukietów, po trzecim 
zaś akaie, z loży pierwszego piętra ofiarowano pani 
Modrzejewskiej prześliczny bukiet z białych roż.

Na liczne żądania, napływające z miasta i 
z prowincyi pani Modrzejewska wystąpi w przyszłą

środę po ra* czwarty w , Maryi Stuart". W  ponie­
działek dnia 18 b. m. powtórzoną będzie bomedya 
Szekspira p. t. „Jak wam się podoba", z której 
właśnie dziś wieczór odbędzie aię generalna próba 
z orkiestrą,

s  p o  n  x.
Wyścigi konne w Pardubicach d. 4 listopada. 

Zjazd wyśo’gowy w Pardubicach kończy co roku 
porę wyścigową (saison) w monarchii austro-węgicr- 
skisj; wtedy też odbywa się wielki pardubicki bieg 
myśliwski, uważany z* największy bieg z przeszko­
dami w monarchii, pomimo że — jak to już w roku 
zeszłym zaznaczyliśmy — są biegi większemi nagro­
dami uposażone, np. wielki bieg myśliwski preszbur- 
ski. W  tym roku jedna klacz niemiecka i jeden 
koń franenski brały udział w tym biegu.

Wielki pardubicki bieg myśliwski, Handicap, 
nagroda 7000 zł. zwycięzcy, 1000 zł. drugiemu, a 
600 zł. trzeciemu koniowi meta 6400 m. Mianowano 
koni 37, biegało 6: J. Schawla klacz kasztanowata 
pełnoletnia „Lady Annę" po Pierefieldzie od Lady 
St. James (półkrwi, 77.5 kg) 1, A. hr. Schonborna 
wsłach kasztanowaty 61etnl „Tonrist" po Verneuilu 
od Themis (60 kg) 2, rotmistrza O. Snermondt 
(z Pras) klacz kasztanowata pełnoletnia „Venetia“ 
po Fitzhewry od Portia (70 kg) 8, Totalizator 
ptaoit 20 za 6.

Jak wiadomo „Lady Anne" jnż raz, a miano­
wicie w roku 1891, ten bieg wygrała, zaś w roku 
1892 stanęła n mety druga za koniem „Wolf", na­
leżącym do tej samej stajni p. J. Schawla; nie 
przyznano jej jednak r jrody, ponieważ równie jak 
„Wolf" zmyliła tor. Owa razy więc tę nagrodę 
wygrała.

* **
Pseudonim kapitana Black, pod którym biegały 

konie jenerałowej Kodolitschowej, wykreślony zoetał 
z listy firm wyścigowych.

* *
•

Wacław hr. Baworowski kapił dwz dwuletnie 
ogiery czystej krwi: „Fred" po Diotatorze od Fee 
i „Herr Burgermeister" po Pasztorze od Manre; 
oba już przybyły do Galioyi.

Część ekonomiczna
Wiedeń 12 listopada.

(Z.) Nowy tydzień zaczęliśmy zniżką, 
Sprzedaże przeważały od pierwszej obwili 
otwaroia targn, a w ślad za tem podrożały mo­
nety złote. Kontrmina berlińska, widząo to 
osłabienie się tendenoyi naszej giełdy, zaozęła 
się już radować, że zbliża się ohwila jej try­
umfu i rozsyła do Londynu i Paryża depesze, 
zapowiadające, że krach w Wiedniu jest n ie­
unikniony, naszą giełdę zaś zasypywała zlece­
niami sprzedaży. Wszelako manewry te nie 
wywołały pożądanego efektu, gdyż materyał 
wystawiony na sprzedaż, znalazł bez trudnośoi 
nabywców. Bądź oo bądź jednak kursa obni­
żyły się znacznie, osobliwie akoye t. zw. śre­
dnich banków. Kredyty straciły 2 zł., uniony 
3 1/#) bodenkredyty 3 zł.; także kurs walorów 
górniozyoh obniżył się znacznie, stosunkowo 
najmniej utrioiły walory kolejowa. Renty na­
tomiast były dziś bardzo poszukiwane i kurs 
ioh podniósł się. Wspólna renta znów praekro- 
czyła kurs pari. Monety złote podrożały o 7a9/0.

Ostatnie notowania :
Kredyty austr. 38910, węgierskie 49250, 

Anglobanłu 178-25, Uniony 298'50, Bankyereiny 
15075, L&nderbanki 278*75, Ludwiki 217*—, 
Ozemiowieokie 287-50, Elbethale 276*— , Renta 
papierowa 10005, srebrni 99-95, austryaoka 
złota 12440, 4'’/0 austr. rent* wal. kor. 99-60, 
węgierska złota 123 45, 4°/0 węgierska renta wal. 
kor. 97-45, dukat 5-92—, 20-fraakówka 9 95— , 
marki 12-24—, ruble 1-36'/*.

Wiedeń 12 listopada. Spirytus 15 70—16.90. 
§ Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu.

K r a k ó w  13 listopada.
Tatajszy targ zbożowy zajmuje już od 

dawna stanowisko odosobnione, ponieważ sto- 
sanek oen pszenioy i żyta nie daje raohunku 
na wywóz, a wskutsk tego oeny tutejsze regu­
lują się według stosunku jaki zaohodzi pomię­
dzy podażą a zapotrzebowaniem miejsoowem. 
Jak długo dowozy były małe, tak daleoe, że 
zaledwie na potrzeby miejsoowe wystarozaly, 
dowiezione partye napotykały łatwy odbyt, a 
w chwili największego braku dowozów zdołały 
się nawet nieco podaieśó. Obeonie sytuaoya się 
zmieniła, gdyż dowozy wstrzymane z powodu 
złego stanu dróg i robót polnyoh, teraz zwięk­
szyły się znaoznie tak, że zaofiarowanie prze­
wyższa potrzeby kupująoyca, którzy w obeo 
tego usiłują oeny obniżyć. Mianowicie pszeni­
oy nadeszły w ostataioh dniaoh znaozniejsze 
transporty, które ofiarowane dzisiaj na sprze­
daż tylko w ozęśoi i to po niższych oenaoh 
znalazły nabywców, zaś reszta poszła na skła­
dy. Dowozy żyta są mniejsze, więc oelne ga­
tunki są nawet dość poszukiwane, bez wzglę­
du jednak na to oena nie zupełnie zdołała się 
utrzymać. Jęczmień niewielki wprawdzie, ale 
przeoież znajduje odbyt do Morawii i Szląska 
i z tego wrględu po niezmienionych cenach 
stosunkowo łatwiejszy napotyka odbyt. W  owsie 
obroty małe, a niskie dotyohozasowe oeny trzy­
mają się prawie bez zmiany.

Płacono pszenioę białą 7-10 do 7-30, czer­
woną 7-— do 7-25, żółtą 7-00 do 7-25, żyto 
5‘60 — 5'90, jęczmień browarny 6-25 do 6-90, 
na kaszę 5-— do 5-50; owies 5"35— 5‘80; rzepak 
9.25 do 9-75. Wszystko za 100 kilogr.

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu.
§ Z wiedeńskiego targu bydła. Na poniedział­

kowy targ przypędzono 5080 sztuk bydła, a 
w tej liozbie z Gulioyi 305 sztuk opasowych 
i — ohudych. Nie sprzedano —  sztuk.

Płacono: galicyjskie 62 do 65"00 zł., węgierskie 
54— 69-00 zł., z innych krajów koronnych 54 do 
68-00 zł., krowy 24—32-00 zł., za 100 kilo ży­
wej wagi.

Bydło ohude od 26-— do 60 zł. za sztukę

Telegramy „Przeglądu".
Wiedeń 14 listopada. Fremdenblatt w arty­

kule dzisiejszym omawia okólnik ministra Gier- 
sa i podnoii, że oiwiadozenie, iż nowy wład- 
oa Lto vyi ohoe utrzymać nadal nawskróś poko­
jową, lojalną i silną politykę swojego ojoa, tu­
dzież żyó w przyjacielskich stosunkaoh ze 
wszy8tkiemi mocarstwami, wywoła wszędzie 
jak najprzyjemniejsie wrażenie, gdyż dowodii, 
że także i teraz wielka sita państwa rosyjskie­
go padnie na szalę zawsze na korzyść pokoju. 
Car Mikołaj ohoe tak jak jego ojoieo byó ogni­
skiem pokoju europejskiego. Europa z praw- 
dziwem zadowoleniem usłyszy to zapewnienie, 
które w imieniu oara składa jege doświadozo- 
ny minister Głiers, który opróoz zaufania swe­
go monarohy, zyskał sobie także szaounek 
wszystkioh gabinetów europejskioh, nigdy do-

ryohos** nie odstąpił cd tyoh zasad, które dziś 
w okólniku swoim wyłaszosa, lecz był sawsse 
przekonanym i wiernym tłumaczem pokojowej 
polityki swego cenzrzz.

Wiedeń 14 listopada. Stronnictwo zjedno­
czonej lewioy niemieckiej dokonało na wazo- 
rajszem posiedzeniu wyboru dziewięciu ozłon- 
ków swego prezydyum, a mianowioie wybrało 
pp. Baernreithera, Dnmreiohera Exnera, Hall- 
wioha, Kuenburga, Maroheta, Mengera, Russa 
i Weebera. Gdy dokonano wyborów br. Chlu- 
meofey powitał nowych członków prezydyum 
i w przemowie swej podniósł, że lewica uchwa­
liła tę nową organizaoyę bwego klubu nie dla 
tego; jakoby osłabło jej zaufanie do obu 
zasiadąjąoyoh w gabinecie ministrów z łona 
lewioy, ani też dla tego, jakoby wychodziła 
z założenia, iż właściwe kierowniotwo polity- 
oz~.e stronniotwa nie mogło już w całej pełni 
spoczywać w rękaoh p. Pienera- P. Plener jak 
dotychozas, tak i nadal będzie duchowym prze - 
wódtoą lewioy, która iść będzie za nim z oa- 
lem zaufaniem. (Huczne oklaski).

Minister Plener podziękował za ten po­
nowny objaw zaufania i wyraził przekonanie, 
że lewica p imimo wszelkich trudnośoi wytrwa 
nadal na obecnej drodze i starać się będzie 
swojem deoydująoem współdziałaniem przy wiel- 
kiem dziele reform, zwłaszoza przy reformie wy­
borczej i podatkowej, bronić swoich zasid. 
(Huczne oklaski).

Paryi 14 listopada. Na wozorajszem po­
siedzeniu parlamentu wniósł p. Bcissy d’A.u- 
glas interpelaoyę oo do sytuaoyi na Madagas­
karze.

Minister spraw zagranicznyoh w odpowie­
dzi swej wskazał na to, że misya pokojowa 
reprezentanta Franoyi p. Le Myre de Yilers’a 
nie powiodła się, to też czeka on w Tamatave 
dalszych rozkazów rządu. Howasi w ogóle ni 
gdy nie szanowali traktatu, to też konfikt 
a rządem madagaskarskim był nieuitająoy. 
Obywatelom oboych państw, zamieszkałym na 
wyspie, nie można było użyozyó żadnej opieki, 
reprezentant Franoyi był ustawioznie zagrożony 
w swem żyoiu, a wiele Franouzów przebywa 
jąoyoh na wyspie zamordowano. W  obeo tego 
wzmocniono wojska francuskie na Madaga­
skarze, a ponieważ termin wyznaczony w ulti­
matum frauouskiem minął bezskutecznie i roz­
biły się wszelkie usiłowania porozumienia się 
z rządem Howasów, postanowił rząd domagać 
się od izby kredytn celem utwierdzenia na 
prawdę protektoratu Franoyi nad Madagaska­
rem. (Oklaski). W  dalszym toku cświadozył 
minister, że Frnnoya nie może opnszozać Ma­
dagaskaru, leoz musi z całym naoiskiem doma­
gać się uznania swyoh praw. W  tym celu musi 
znajdować się w  Tananarivo dostateczna siła 
wojskowa i rząd prosi, aby parlament bezzwło- 
oznie nohwalit kredyt 65 milionów franków. 
W  obeo mocarstw zagranicznych nie ma Fran- 
oya żadnych zobowiązań, gdyż Anglia uznała 
protektorat fiauouski nad Madagaskarem ze 
wszystkiemi jego konsekwencjami. W  końon 
oświadczył minister, że dzisiejsza sytnaoya 
Europy jest pokojowa i że pożałowania godna 
śmierć cara nio w tym kierunku nie zmie 
niła.

Izba uohwaliła wybrać komisyę z dwu­
nastu członków oelem zastanowienia się nad 
żądaniem kredytu, poozem p. Boissy d’Anglas 
oofaął swą interpelację.

Paryż 14 listopada. Naozelne dowództwo 
wojsk franouikioh na Madagaskarze obejmie 
jenerał Duohesne, komendant dyw izji w Bel 
foroie.

Izba deputowanych uohwaliła bez debaty 
502 głosami przeciw 18 kredyt 120.000 fran­
ków na koszta reprezentacji Franoyi na po­
grzebie oara Aleksandra III.

Wlodeń 14 listopad*. Cesarzowa przybyła 
tu wczoraj z W elin.

Wiener Zeitung ogtisz*, że Cararz nadał 
ks. kardynałowi Sch lenbornowi w Pradze wiel­
ką wstęgę orderu św. Szczepana.

Helsingfors 14 listopada. Car wystosował 
do ludu finlandzkiego manifest, w którym przy­
rzeka, że konstytucya i wszelkie prerogatywy 
Finlandyi będą utrzymane w oałośoi.

Paryż 14 listopad!,. Przedwozoraj wieczo­
rem szalała tutaj, w  Arges i naoałem wybrze­
żu kanału La Manche straszne, burza i zrzą­
dziła ogromne szkody. Dzienniki donoszą, żs 
troje osób zginęło, a kilkadziesiąt jest oiężko 
pokaleozonyoh. W  portach nad kanałem La 
Manche wydarzyło się wiele wypadków nie­
szczęśliwych.

Petersburg 14 listopada. Pociąg zs zwło­
kami oara przybył tu w ozoruj o godzinie 10-ej 
rano. Przewiezienie zwłok z dworca do oerkwi 
odbyło się ściśle wedle oeremoniała. Na uli- 
oaoh roił? się olbrzymie tłumy ludności i wi 
taty z wielkiem współczuciem carow ą, oara i 
jego narzsozoną. Wszędzie pa-aował jtfc najwięk 
szy porządek.

Journal de St. Petersbourg oświadoza, że 
okólnik Giarsa do ambasadorów i posłów nie 
potrzebuje żadnego obszernego komentarza. Po­
lityka nowego rządu rosyjskiego będzie taka 
same, jaką jest dzisiejsza, tj. w całej swej isto 
oie pokojowa, lojalna i silna polityka, mająca 
na oelu powszechne uspokojenie i urzeczywist­
nienie ideała Rcsyi, która będzie silna i kwit­
nąca dla własnego dobra, ale nie na szkoi' 
drugich. Ton okólnika Giersa jest dostatecznie 
jasny, to też zapewne wszędzie go zrozumiano 
i ooeniono należyoie.

Książę Walii zamianowany został szefem 
honorowym kijowskiego pułku dragonów.

Berlin 14 listopada. Na oaiem półncouem 
wybrzeża Niemieo, na wybrzeżu Frauoyi i w 
o&łej Belgii, szalała wazoraj straszna burza i 
zrządziła ogromne szkody. Wielu ludzi zginęło.

Warna 14 listopada. Nadeszły tu wiado- 
mośoi, że w miejscowości Samsun, w Mniejszej 
Azyi, Tarey mieli wyprawić straszną rzeź mię­
dzy Ormianami. Autentycznych wiadomości o 
tym wypadku nie ma jeszcze, tyle jednak jest 
pew ne, że nie był to napad wojsk tnreokioh 
na włośoi ormiańskie, jak to niektóre pisma 
doniosły, leoz wybryk oohotników baszybotu- 
ków. Podobno około 6000 Ormian zginęło lub 
zostało rannyoh. Ambasada angielska w Kon­
stantynopolu wysłała delegatów na miej sos w y­
padku, aby przeprowadzili doohodaeme.

Petersbug 14 liitopada. Zwłoki oara wysta­
wiono wczoraj po południa w katedrze petro- 
pawłowskiej. Około katafalku złożono wszystkie 
ordery zmarłego oara, koronę i rozmaite inne 
insygnia i mniejsze korony. Publioznośó może 
?r ądaó zwłoki. Wozoraj rozdawano bezpłatnie 
żywność 50.000 ubogim. Car, carowa wdowa i 
narzeozona oara zamieszkali w pałacu Ani- 
ozkowskim.

Berlin 14 listcpada. Król duński i książę 
Waldemar przybyli tu z kilkogodzinuem spó­
źnieniem. Na dworcu oozekiwał ich cesarz. 
Dziś odjechali do Petersburga.

Petersburg 14 listopada Śl«b cara z księź- 
niakką Aiioyą ma się odbyć 22 listopada.

HOTEL IMPERIAL
K R Z Y S Z T O F  J A N O  W I C Z
we Lwouńe — ulica Trzeciego Maja, 3.

Daia 13 listopada ptzyjechali: M. hr. Jaworska 
z Rosyi. S. hr. Konarski z Dubiecka. K. Lipiński 
z Sanokr Ks. G. Hojwanowicz z Jabłonowa T. W y- 
Boeki z Uwiną. S. Stntzcr z Wiednia. B. Mamlel z 
Wiednia. T. Krajewski z WarsŁawy. K. Rozma z 
Jaes. B. Meranyi z Budapesztu.

P ^ a d e s ł a n e .
Rubryk,% te, uis pocaodzi cd Redakcji, aie bierze też 

"Sr -)r» siebk zs sią Ł-.drfej edpowiądzisinoś 4.

W smutku pogrążeni po stracie rajdroższego 
męża i cjcn, ośmielamy się w ten sposób, nie mogąc 
s inny, wyrazić naszą dozgonną wdzięczność JW. 
rzństwn Hrabstwu Stanisławuwi i Annie Jabłonow­
skim w Werenczance na Bukowinie za wszystkie 
poaiedione koszta pogrzebu, oraz za prawdziwą opie­
kę i pociechę dla biednej wdowy. U takich przeza- 
cnyeh chlebodawców miłą jest służba, a i śmierć 
niestraszną biednemu Bładze. Z ł przykładem JW. 
Hrabstwa poez«dl i cały poozciwy Zarząd dóbr, któ­
remu równie z dnszy i serca dziękujemy. Oby Wam 
JW- Dobrodzieje negrodzit to Pan Bóg tysiąckrotnie, 
o co Go biegać będziemy. Marya Nawotna i dzieci.

Materace włosienne
pc złr. 14, 15, 18, 20 do złr. 80 poleoa spe- 

oyalna pracownia pościeli

Józefa Nchustra
W E LW OWIE, ulioa Kopernika liczba 7.

B T  KOŁDRY SZYTE
w największym wyborze.

Adwokat Dr. Jó»sf Steaerm&nn w Sam­
borze poszukuje rutynowanego koncypienta.

Specjalista chorób kobiecych i akutzer

Dr. B O G U M I Ł  Z A W A D I L
sek nndarynsz szp ita la  pow szechnego 

b. likari za klinie* prof. Madurowicza w Krakowie i prof. 
Czyźewicza w» Lwowii ord. 3—5 pop. ul. Chorętozyina 12.

C. k lekarz powiatowy

Dr. Ferdynand Obtułowicz
zamieszkał przy ul. Trzeciego Maja nr. 21. Tele­

fon l. 49.

Spicyaliit* chorób gardła, boi* i płuc

K. Dr. Trzcieniecki
b. lekundaryusi kliaiki p ro fesora  SC H B O t TJKKA 

ul. Kopernika Nr. 14.

Zakład hydropatyczny i psnsyonat

Dra A. Majewskiego
H i* w ó * w

otwarty jest przez całą zimę.

Z d ró j A r c y k s ię ż n e j S t e fa n ii 
S z c z a w a

uznana za najlepszą i naturalną.
Zdrój szczawowy obok Karlsbadu
Woda stołowa, Woda lecznicza
Generalne zastępstwo dla Galioyi i Bukowiny

Mendrochowicz i Schenker
w e  L w o w i e ,  Sykstuska 1 . 2 2 .

M .  ~
dom  b a n k o w y  i  k i* a to r w y m ia n y

we Lwowii ulica JagielloUika 1. 3.
|D* kapuje 1 sprzedaje wszelkie papiery 
wartościowe I monety po najdokładniej­
szym kursie dziennym.

PSOMESY
na lo s y  p a ń s tw o w e  z  r . 1 8 6 4  

po 6 złr. wra* za staauplam. Promny n» połówki tych 
losów po 3 iir. wraz za staaplem. CiągnL-nii 1 grudni* 
1891. Główna wygrana koron 3JO.OOO waglidaie koron 

160.C00.
Przy zamowiiniaoh i  prowiacyi uprasaa alf o do­

łączani! 23 ct. na portoryum.
Na los zakupiony w tym kantorze padła główna 

wygrana w kwocie 60 000 złr. wa.

B o h  saSożenia 1853.

AUSUST SGHELLEHBER8 i SYN
Dom baakowy 1 'iz tor  wymiany wa L-t?o»k sslish 

Assiraia Ludwiga L 1,
kapuje i sprzedaje wizalitii papiery wartośaiows. 

JF K O JfK 8ir do ciągnienia 16 liitopada 1394 na 
na 3a|, losy auitr. żarł kred. zlemsk. 1 em. po 
ztr. l  oO wrai ze atimplum. Główna wygrana

90.000 koron.
Wydawaiośwo gsssty Losowań »NADZISJA*. Pr«- 

nsanirata raoaia l-W. N* ^rowjnayj *Ł 1'30. 
Zlecenia z prowincyi inlatwin ii? j*k najtaniej 

sdwrotne poutą.

L w ó w  dnia 14 l ii to p a d a . ( 2  lab y  h a n d lo w e j;. 
j j iu y e  aa ***■*!•' Aoiąj gid. Karola LuiMa.

*00 sł. aa. k. 2 16 - — do al9‘—. Kolą, L w ow .-O iern . Jasach
po m  ai. 4° a90-_ • B«ku kipotaemegs &
206 «L *- »> 44° - ~  d c  —

Ąjutty u u m  w  190 a£.: uanfer hiioi ssŁ
f"1, l̂ ' i i a - 7 0 i*a»|10|1'10 40 10183, l*,/> * l0‘h ,1&z- HU—  do llU 70, i  |ś |# joi, 60 lat. I00c— da AOO
ftufcn krajowego lot,. a  #Ł j , Ł 100 -  do 100 7 ,,,
B a n k s  krajowego a j, tm. w 67 Int. 86-60 do 97.20. a , ,
{‘™d3r, j*V* U- asiayi) 87-00 do 98’fiJ. a |

Ja t o -  87 .40  *8 -10, 4 '-/, io«. m  63 la tsste  S S ł -
fe ^  - d-
a*i ^  * b . widio, f w d u u t t  p ro p ia a a y ja * ^
•  i* " ° -8vl dc  3 7 ,6 0 . B oku  -> f ó n d a s n  p rop iaaoy jaego  - j
101-70 do — Kont. banka krajowego 67, w. a, U.
lift, — do 102-70, Potyczki krajową, 6*|r iOfr&O do —  -
»'l, it 190-— doXOt>-'<6 *•„ ■ esa* lisil 4{, 79 n |,
e aoku 1898 96 — to 9o 70.

. j lu n e t } . D oku 1 ocw ren i o a6 aa 6-96 Liąpolugs-
i »  j-b7 do 9-97. Półuaperysł zO id do — . Jńwate
roeyjaki arebrny uay psyierowy i.35 —dc 1,38 •— im  «-.«
rei siendeetica só 9 j 3.0 il'30

Wiedeń cuua 14 lutipafa, (goiz, II  *  
Kredyty 893,— , kred, węgierskie — • — , A.igiot. 
182,10 Uniony — .—, ił*nkvereiay .—1 us,*
derbanki 28010, Akoye tytoniowe 238.60, dtaa»- 
bahny 387.76 Lomb.(z kup.) 108 76 Blbethftlc 
Renta papierowe — , Renta węg. 4«/, kor. —  — 
Renta węg. iłoU 4 •/, — Alginy — — ,
61.17, Loey tut. — .



Drabie g g U n e a li mwyklya 
d r a F fr m  1 ‘"  *4. «** w « n  « » •  
styos *»ś JrafcleM *  c*-________

Rozprawa
F r l e s s n i t E ,  B i b i l ,

K i ^ E  I  P »  I *
jest do nabyci* w księgarni pl. S t a ­

r z y k a . Cena 3 0  ct. ,

Już drugie wydanie wyszło z druku

,o Kwiatów"
w pokojach, na oknach i  balkonach

M A S  Ł  O
najprsedniejsze, deierowe z słod­
kiej j kwaśnej śmietany pół klgm.

60 oentów.

I l i Ł O
najznakomitsza gospodarskie, ku­

chenne pół klg. 47 centów. 
Zawi|2»wizy stałe koi trakt & z do 

stawcami świeżuieńkiego masła gospodar­
skiego bukowińskiego i ci tygodniowo do­
starczać mi bgdą I0C0 kilogramów stale 
przsz całą zima, a po nie wsi korzystnie 
zakupiłem więc sprzedawać oędę o  n a j  
■ n a le j 8  c t .  t a n ie j  j u k  w s zy s t­
k i e  in n e  h a n d le .

Wszystkis wiktuały i towary kolo 
nialne poleca najtinisj t;lko jedynie

Jan Baczyński
■0.1. ^ . ^ r a c i s m i c Ł c a ,  3 .

8326 4—10

przex

W ita li8 ę  i  Z ofię
obejmuje ,

Sposób pielęgnowania kwiatów 
O utrzymaniu kwiatów w pokojach 
O rozmnażaniu kwiatów 
Jakie wazonki używać do kwiatów 
O obracaniu wazonów kwiatowych 
Rady o podlewaniu kwiatów 
Jak utrzymywać w zimie kwiaty 

w pokojach 
Jaką ziemię brać potrzeba do wutonków 
O przesadzaniu kwiatów 

C en a  5 0  c t.
Fo przestaniu przekazem poczt. 56  ct. 

uskutecznia przesyłkę franco D ruk, nar, 
W. Monieckiego — Lwów, Kopernttca 7.

3  d o  4  tysięcy piżyczki poszukuje zs. 
pewną gwarancyą W. R. poste restante
Lwów. 3j 36 3-3

W y b o r n e  w in o  białe, stołowe, czy­
ste i naturalne litr £0 ct. Czerwone na­
turalne bardzo dobre 60 ct. litr poleca 
handel Wojciechowskiego róg ul. Akade 
mickiej. 8300 4 ?

♦ jiuw cM ier człowiek starszy ze stu 
dyami umwc rsyteckiemi i znajomością ob 
cych jeżyków poszukuje posady. Janick
Panieńska 14._____________ 3268 2—4

D r z e w o  opałowe w sagach najtaniej 
Zamówienia przyjmuje Jan Baczyński ul 
Akadami* ka 3. "  ~  3263 2—3

M ą k a  pszenna prześliczna, sucha, we 
gt.raka 1 klg. 0 0 0  15 ct., 00 14 ct, 
Żytnia 1 kg. 12 ct., przy odbiorze wore
czek oryg. na 26 funtów 6*|, opustu, tylko

handlu Jana Baczyńskiego
■icka 1. 3.

n). Akade
3264 2 3

J n ż  n a s t a ły  słodkie pom. rańcie 
Jaffa 5 kg, franco 180. Cytryny 1‘60. Ka 
łafiory 1-60. Dakteh 8-60. Rodzynki 8'fcO 
Migdały 5 zł. Oliwa świeża nicejska ó'20. 
Mi rany 1'50. Wanilia deko 80 ct. Wino 
białe nmuscatou słodkie 8:60 wyryła Ed 
wsrd Kaczorowski Triest. 8247 2—c

D o s z u k u je  się dzierżawy folwarku 
od piędziesięciu do stu morgów prze­
strzeni i  domem mieszkalnym i zabudo­
waniami goepodarskiemi odpowiedniemi, 
blisko kolei położonym. Dzierżaw* po 
winna być zaraz oddany do użytku. Ofer­
ty w Biurze Plehna pod iit. A. B- C.

3255 2—6

N a u c z y c ie l s k a  A gai cya Heleny 
Jordanów Biernackiej, Długosza 19.
D o  s p r z e d a n ia  powóz dcało używa

ny, chomonta zwyczajne, pćłizorki, gra 
biarka Claytonk nowa. Wiadomość, Zy 
blikiewicza 2* I, piętro, na prawo drzwi

8244 2-3

„Hotel Garni*‘ KOKONAMI
10 ulica Trybunalska we Lwowie po­

leca widne, oloesncko urządzone pokoje 
gościnna od 6 0  c t .  i wyżej za dobę 
wraz i  pościelą. Własna restauracja w 
nieisou. Usługa juk najstaranniejsza.

ADWOKAT 
D r . W i k t o r  K u l i k o w s k i

przeniósł swą kantelaryg do domu pod 
1. 2 ul. Jagieloćsk* we Lwowie.

N a u cw y c ie l gry na fortepianie i cy­
trze udziela lekcyi w domu u siebie ja- 
koteż i pożądansm Ulica Ormiańska 1. 3 
i piętro.  3104 7—7

Rękawiczki
wełniana, trykotowe, glaoe, duń­
skie i sarmo poleoa w doboro

wych gatunkach

m i k o ł a j  L u d w i g
Lwów ul. Halicka 1. 14.

W  niedzielę i święta magazyn
zam knięty. /  526

pół al.

M a ją t e k  w powiecie Turczańskim 
składający się ze estereeb folwarków o 
blisko czttru tysiącach mórg. (z inwen­
tarzami i budynkami) w ogóle dobrze za 
gospodarowany, z Czego jest 2714 » .  lssu 
przeważnie szpilkowego, z wyśmienitym 
tsrtatiem nowo zbudowanym o dwóch 
gafr&cft i dwóch cyrkularkach, jest do aa 
Dyda. Szczegóły udzieli kancelarya Biura 
wywiadowczego J. Dolińskiego Lwów ul 
Karo U. Ludwika 1. 6. 3266 2—-

O g r o d u ) k  kawaler, z chlubnym 
świadectwami poszukuj* zaraz poeady pod 
adresem A. S. Sanok. 3278 1-1

M ło d y  c z ł o w ie k  wyksz ateony pra­
ktycznie w rolnicrwip, chowie bydfa i ra 
cbunkowości, peszukuja posady ekonoma 
na ordynaryjj zaraz- Adres ■ .Gospodarz" 
post, rest- Rajtarowice. 3276 —4

P i l ip y  Kołomyja, sprzedaje 1 kg 
kontuar lub galarety jabłkowej 50 ct 
poi. kg. kandyzowanych jabłek 60 c». 
Torcik jabłkowy 80 i  1 (0 . Serowiec 80 
i 1 60. 3280 3

5J.OOO korcy kartofel zakupi zarząd 
dóbr Czudec, stacya i poczta w miejsca. 
Przy zgłoszeniach podsó należy stację 
nadawczą, gatunek kartofel, zawartość
skrobi, ilość i cene, 327« 13

M ło d y  fachowo i praktycznie uzdol 
niony rolnik, kawaler z celojącemi świa­
dectwami odbytych szkół rolniczych, ga- 
rseianych i bachalterycsnych, następnie 
praktyki przy gospodarstwie i kancelarya 
w dobrach JW. hr. A. Potockiego w Krze1 
szowicach i Wgo J. Wiktora w Czudcu, 
po załatwieniu obowiązka służby wojsko 
wej poszokuje poiady ozy to zawiadowcy 
osobnego folwarku na ordyuaryę ozy tet 
jako pomocnik aumego właściciela" lul 
dzie-iawcy we wieka >ym mojątku. Ant.ui 
Dzierżanowski op.‘ Cz dac. 3277 ; 3 

C e n t r a ln e
dyńskizj, Lwów. 
lego.

bióro pośrednictwa Bo 
Ryaek 23 dom Andryo 

3279 1 -4

Karol Balłaban
we Lwowie 8273 1 6 

poleca
świeżo nadeszła migdały, rodzynki, figi, 
daktele, karafioły włoskie, musziarda fr;n 
cuska i kremaka, marmolada motelowa i 

owoco* ą po cen ich najtańszych.
N a  s e z o n  z im o w y  

poleca
Magazyn i Pracownia Obuwia

dla Dam, Mężczyzn i Dzieci

Marony włoskie
Figi sułtańskie . ,
Figi wiankowe . ,
Migdały wybierane . ,
Pcdzynki sułtańskie , ,
Powidła węgierskie . ,
Śliwki bośniackie . ,
Orzechy lłucone , ,
Bylinki, sztuka 
Śledzie helenderikii para .
Śledzie zawijane sztuka 
Moskale sztuka
Ser Imperial Yaapach cig'elka 
Bryndza wtgisrska pół kJg. 
Musztarda kremska, fraaceska i an-

16 ct, 
34 cl, 
85 ct 
41 ct 
26 ct,
12 ct,
13 ct. 
48 ct.

6 ct. 
11 ct, 
8 et. 
2 ct. 

15 ct. 
(2  ct.

glelska — poltca najtaniej tylko

Jan Baczyński
Lwów, Akademicka 3. 3262

Skład Kawy i Herbaty

Artura Kościckiego

SJd godłem „SYKYUBZ* we Lwowie, ul, 
wolińskich liczba 11, filie ul. Trzecie go

Maja 1. 2 poleca

Najprzedniejsze KAW Y
pół Ke złr. 1, 95 ct, i 9j ct,

N a j l e p s z e
H E R B A i r

rosyjskie, ohińskle i sławne L ip - 
!onń angielskie 

4| Ko od 90 ct. do 3 złr. 
Koniak czysty koraoyjny but 
zł. 80 ot. do 5 zł.

W i z a  lecznicze Malaga Msdeira, 
Sherry i Lacrima ChrlBti but. 1'80 do 
zł. 2-50.

Wilhelma Arbaezewsbiego
we Lwowie, piec Bernardyński 12, podług 
najnowszych żurnali ze zzór krajowych i 
zagranicznych- Wykonanie staranne, trwa 

’ łe i c»ny nadzwyczaj przystępne
M la t k i  n a  p a p u g i  p o  z łr  

12  5 0 ,  13 i  3 0  p o le c a  P i^ tr  
C h r z ą s t e w s k j h a n d e l  ż e la z n y  
w e  L w o w ie  p la c  K a p i t a ln y  1 
(n a p r z e c iw  K a t e d r y ) .

l U  T E K
nieklej on/eh

z doskonałej francuskiej bibułki

Leonard Solecki
ul. Batorego l. 2 we Lwowie. 

znowu zniżyłem cenę cukru.
82 ct 
33 ct.

84 ct. 
66 ct 
68 ct, 
72 ct. 

1-28 
1-— 

?4 ct.

p o  z ł r .  JL i  w y ż e j
p o le c a  F A B B Y k A

F . N I Ż A Ł O W S fU , L w ó w .
Drży odbiorze 6.000 aztolc, poczta f r a n c o

C h ło p c z y fc  Bi ro a l 1/, roku mający, 
starannie chowany, przyjemnej powierz­
chowności i z inteligentnych rodticów, 
może być oddany aa swo,e. Wiadumosć 
w biura# ogłoszeń Plohna. 3zo3 a.3

P r a c o w a ł a  rusznikarska Szadków 
ski et Kopczyński, we Lwowis plac Ber 
■ardyński 1. 1 odznaczona na tYystazie 
krajowej srebrnem medalem, poleca brod 
myśliwską oraz przyjmuje wszelkie repe- 
racyę w zakres rusznikarstwa wchodząci

8163 5 — 6
R u t y n o w a n y  r z ą d z c a  w sile wie

ku z rolniczą izkołą, z kaucyą, długo­
letnią praktyką w kraju i zagranicą, 
■ wzorowych dóbr, z d bremi poleceniami 
poszukuje posady. Listy pod zdresą .B, 
oobm* nr -Bóhm* poste restante Tarnów. 3217 2-2

1 klg. cukru w głowie
1 klg. „ częściowo
1 klg. , w kostkach lab

lub mączce . . .
1 klg. słoniny wędzonej 
1 klg. smalcu bezwonnego 
1 big. bryedzy znakomitej 
1 klg. maila deser, znakom. .
1 klg. masła pasznego do potraw
1 klg, miodu pstoki . ___
1 słoik konfitur każdego gatunku 50 et-

Na szczególną uwagę zs sługuje ter 
bata „Melange de London* a romsi- 
tyczna dobrze naciągająca pół klg. 
8 nłr.

Znakomite kawy od 161 do 2.16 
przy 1 fclogr. opust 6 ct. Na prowin- 
cyg wysełam w 6 kJg, woreczkach bez 
opustu frenlo do k-.żdej sta*yi poczto­
wej.

Drzewna b a k o w e  grube, łapane 
i suche sąg 4 metrowy pełnej miary
14 50, z odstawą do domu.

Przypominam Sza-ownrj P. T. Pu­
bliczności, Ż9 w Niedzielę i święta 
mam cały dzień sklep zamkaitty

Polecając się łaskawym rozkazom 
kreślę się z pełnym szacunkiem

Leonard Solecki.
3076 6 -9

SKŁAD FABRYCZNY
c. k. wprzyw. fabryki

ś w ia t o w e j  s ł a w y
w BERNDORF

l a c z ^ n i a
• t o k o w e  i  deserowe

ae srebra chińskiego i alpaid

n a c z y n i a
kachenne z czystego nikle
s poręczeniem długoletniej trgałości 

poleca

C. I, Christiana iastępca

W. BILIŃSKI
we Lwowie ulica Hetmańska L 2

O a p e w tś d ii i łs iy  Ł a d i H k  M » u l e w ^ k ?

PR ZE G LĄ D  *nia i »  15 Hstopeda 1894; T
5 0 . 0 0 0

Stołów Ruscheweyhta 
w użyciu.

5 0 . 0 0 0

Stołów Juschew eyha 
w użyciu. a

S z l ą s k i e  t o w a r z y s t w o  p r z e m y s ł u  d r z e w n e g o  p r z e d t e m  

R u s c h e w e y h  i  S c h m i d t  w  L a n g e n o l s

( O k r ę g  Ł i g n i c a )  fabrykuje jedynie od lat -wielu za znakomite uznanie s t o ł y  d o  w y c i ą g a n i a  R n *  
s c h e w e y h n  bez płyt do wkładania w najróżnorodniejszych formatach, wielkościach i rodzajach drzewa.
S t o ł y  R u s c h e w e y h a  odznaczają się dobrocią wykonania, lebttością 

gdy się je rozkłada.
w wyciąganiu i długością odpowiedną

Dalej polecamy PATEN T stoły do grania 
mebli, albo gdz.e takioh nie ma wprost z fabryki.

Stół Rusheweyh‘a jest oznaczony marką ochronną: nRu8cheweyh-Tlscha

i składania, fcitoty, rysunki i cłnniki można dostać w kśżdjm handlu

3ż43

W tych dniach wyszła cddawna zapowiadana.

Część I. i II. działa S T . K O Ź M I A N A  p. t 
„ R Z E C Z  O  R O K U  1 § 6 3 «

-Wydanie nadswyczaj staraine — wytłoczone umyślni* na ten osi sprowadzo- 
nemi czcionkami Tom I. złr. 2'50, opr. 3. Tom II. złr. 3, opr. złr. 3'60. 

Na papierze holenderskim (tylko 26 egMmplarsy), brossurowane, złr, 6, 
NAKŁAD KSIĘGARNI 

Spółki Wydawniczej Polskiej w Krakowie, Rynek, Pałac Spiski, 
D o  n a b y c ia  w e  w s z y s t k ic h  k s ię g a r n ia c h . 2678 1

£

Magazyn i pracownia futer
Feliksa i Juliana Lubelskich i

ulica Wałował, 3 we Lwowie,
Poleoają na sezon zimowy wszelkie możliwe gatunki futer 

w skóraoh; gotowe futra i wszelkie inna artykuły w zakres 
kuśnierstwa wchodząoe, podług najświeższych fasonów oraz 
przyjmują pokrycia i przerabiania na nowe fasony, lfoząo po 

najniższyoh cenach.
C e n n ik i n a  ż ą d a n ie  fr a n co .

_        2761 9-12

Wysprztdaż ruchomości
pochodzących z hoteli wystawowych 
odbywać się będzie codziennie do dnia 
20 listopada rb. w domu 1. 56a przy 

ulicy Sykstusbiej.

99M 4 R Y A “
Z u k łftd  artysty czn o -fo to erra flczja jr

prty nlicy F r e d r y  N r . 7 , został znawnie powiększony

Jlowa siała do zdjęć portretowych.
Nowe aparaty do wszelkich zdjęć tak portretowych jako teł architekta 

nieśnych.
Dawna sala została również powiększoną dla grup do 80 osób.
Zakład wykonuje wsislki# zamówienia w zakres fotograficzny wchodząc* 

jak reprodukcjo, powiększeni* do naturalnej wielkości, ęl» ty no typie, koloro­
wania akwarelowe, pastelowe, olejne i heliomiaiatnry na szkle, przyjmuj* za­
mówienia na cynkotypie, fotodrnU, rysunki eto. etc.
O d  8*j r a n o  d e  6tąj p o p o ia < ln lu , w Niedzielę i święta od 9isj r sst 

do lassj w  p a r a d n ie , nllo* F r e d r y  N r. 7.

Jan Ihnatowicz
we Lwowie
w Erakowie

ulica Koperniku 1, 3, ulica Halicka 1. 11 
Sukiennioe 1. 20, w Ozemiowcach Rynek 

1. S, poleoa
niezawodne i niez/rówsiane w swych skutkach

M y d ło  b ę d ź w in o w e  używa sig przeciw wyrzutom i pla­
mom naskórnym.

M y d ło  b o r a k s o w e , wpływ* bardzo korzystnie na płeć, do­
kładnie oczyszcza i wybiela skórę. Mydło to jest znakomicie działają­
cym środkiem przeciw opaleniu, pryszczykom i pęcherzykom na twa­
rzy ; przeciw piegom i zgrubieniu naskórka, 26. ct.

M y d ło  \ jm f o r o w e  z uśmierza swędzenie i pieczenie skóry, 
usuwa wyrzuty i czerwoność nosa, twarzy i rąk, 25. ct.

M y d ło  k a m f o r o w o - s i a r k o w e  usuwa czerwoność z twa­
rzy i nosa opalenie słoneczne i piegi, kawałek 80. ct.

M y d ło  k r e o l i u o w e  zawiera 6*|, czystej kreoliny, znako­
micie oczyszcza skórę, u b u w *  pryszcze, liszaje, świerzby, trądziki, pleć 
odświeża i wydelikatnia, kawałek 36. et.

M y d ło  s ia r k o w e  : z wiełkiem powodzeniem uźyw*
zniszczenia

36. et.
. s   _ , .... si* do

ztnia pryszczy i wszeiiioh wyrzutów n-i skórze, 25. ct.
M y d ło  s m o ło w o -g l i c e r y u o w e  ealada się z 35°|f gli­

ceryny i 10’|0 smoły (dziegciu), jest pod itażdym wzglgdem jednem 
t najlepszych desinfekoyjno-bygienicznem mydłem toaletowem. Jako 
zwykłe mydło do użyci* codziennngo, jeat przba swą desi nfekcyjnoflć i 
fkórę zmigkczającą własnoać znakomitym oraz wypróbowanym srod- 
kiam do ueum^cia wszystkich meczysiosci naskórnyeh, jako to. pie­
gów, plam wątsobianyeh, wągrów itp., kawałek 3o. ct.

M y d ło  s m o ło w e  zawiera 40*|, smoły (dziegciu); usuwa 
pryszcze, hazsje, wszelkie wysypki skórne, po cenie nóg i łupież na gło­
wie, kawałek 80, et. ‘  882

T y i lE ©  w y ł ą c z n i e  -w  S lc ł^ -d .z le  ZST afty

J .  W I K T O R A  i  S b i
w Przemyśla, przy uiiciy Ffituoiszkańskisj iiosta 1. 

otrzymać można

a  f  t  f  b e z p i e c z e ń s t w a
po cenach z*

IŁ i l r  N A F T Y  U e s a r s k ie j  a i e w y b a o h o i i e j  3 0  ce n tó w .
„ ,  S a t o m iw c j  ,  ± 8  ,
» , balonowej i. . 19 ,

Przy zakupni* nafty w beczkach lub ksmionkach opuszczamy znaizny rab&t. 
Foniew.ż wysyika nafty koie.ą, odbywać się moża cjdznuaie, przeto z*ł*- 

twiamy wszelkie zamówienia odsa-otu.e i oez ^wioai 
Op.ocz nsjty utrzymujemy stale na sadystę u a j l e p i z c  M ytił > 

d o  p rA U io , Ś w ie c e  z fsOryki „Appoiio" i Stejrynuw*, or.iz. «szjiiti 
gataoki g n a t ó w  i  s z k ie ł e k  d o  iam|>

Dzięzujec za łatkaws aotychczauwe wiględy P- T. Publiczności, oraz 
p rosie  o nie i nadal, kreślimy się s powatamem Z irziji sslasa nafty.
3231 I—10 J. WiHtory i Ski-

Linoleum Glazura Emailowa
d o  p o d ł ó g * *

zasługuje ta sama na pierwar.f mtwo 

pociągnięcia podłógdc

Ze względów na jej snabomitoa •) 
ponieważ :

1. Linoleum Glezura Emailowa jest zawsze 
zupełnie gotowa i nie potrzebuje być rozcieńczaną.

2. Linoleum Glazura Emailowa nadaje się lepiej na podłogę, aniżeli 
.lakier bursztynowy*.

3. Lliiulenm GUcui. Kmóuowa nie wydaje żadae go nieprzyjemnego 
odoru, jak lane lakieiy.

*. Linolesm Glazura Emailowa kryją podłoga znakomioi-ł i nadaj* 
tejże najpiękniejszy połysk.

fi. Linoleum Glazura Emailowa wysycha całkiem w przeciągu poł go­
dziny i umożliwi* dlatego pokois jak w najkrótszym czasie znów musikal- 
nemi czynić.

6. Linoleum Glazura Emailowa ni* jest iepką a zatem nieumczuwi* 
osiadanie prochu i brudu.

7. Lin leum Glazurę Emaliową można uszkodzoną podłogę prędko po­
prawić gdy Glszur* z czasem miajscami s>ę wytrze.

>-) Pozostałe resztki Linoleum Emajlowej Glazury nio uiogą się nigdy 
zeptuć. ponieważ puc ki pr^ed napływem powietrza szczelnie są zatkan i.

9. Opakowanie tejże Liuoleam Emaliowej Glazury, chroni od -wszelkie­
go nbytku farby, ponieważ nia trzeba tąże w inne naczynia do lakierowania 
przelewać ; Pustka bowiem sama służy jako to naczynie, gdyż otwór tejże 
jest takowym, żo można farbę wygodnie i dobrze w tejże rozmieszać,

■v 10. Linoleum Glazura "Emailowa jeot tańszą od wszys kich innych la­
kierów, ponifsat jest o wiele wydatniejszą i trwałość swą dłużej zachowuje.

Jedyny skład fabryczny na cały kraj

A lo jjze g o  H u b n e ra
Lwów, Rynek liczba 38.

8213 2—8

D l a  K ó ł e k  r o l n i o z y o l i
polecaj?

Eibich, Straszewska

F A B R Y K A  NAFTY
w  Ł l j p i n k a c l i

g naj^pszą raftą salonową heizpis)czo.ństwa po oeaaoh i warun 
kach ua)prz|-si,tjpmejszyoh.

Łaskawa zgłoszeni* przyjmuje i załatwia dyrekoya fa- 
I bryki w Lipinkach, poczta w miftjscm. 8153 4—10

Z a k ł a d  s t u d n i a r s k i
dla budowy studzioń wierconych i kopanych, podejmuje sią 
nadal wszelkich robót w zakres stwdniarstwa wchodzących, 
nsknteozniane przez faohowego kierownika firmy cd 35 lat 
zaszczytnie znanej, poleoa nadal P. T. Obywatelom, Inżynie­

rom i Budowniczym rzetelne i wzorowo wykonane roboty.
Leopold* Dominika spadkobierców

studniarstwo, Lwów, ul Kościopalna I I 32*2 2—8

Handel herbaty  eh ińsko-rosyjsk iej 
M  U  W  D  A  R 1 I S D  .JLs A

im Lwowie, pl. Maryacki 10,
>o!ec»

H E R B A T Ę
zbiór* majowego. 

I, ki. COBfO itr. 1.8? 
•ouehoiiK cumuj.-" 

„ iblór mijowy *•— 
Kayeow ciimi £•-- 
H elsuse d« Łond.l.-
W ysiew kl herbsola-n a . . .  1-SO
W y wlewki n̂ Jlapai. 

herbit . . 1-80

poleca najlepsze gatunki

I ł  A  W  Y
o smaku czystym i aromatycznym, które 
rozsyła frzako opłacone do każdej sta- 
cyi pocztowej 4’ /, kilogr. w worecaka; 

Sorłorloo , . . 9.— pól kilo —.90
Oaba grube. itzrnisU . 9.(0
Oeylon lielous . 0 10.—

,, „ przednia . 10.40 ,
„ „ grubo ilarniala 10.70
„ „ perłowa . 10.76 ,

ICocca arabska aromatyoeną 10.76
Jawa atota ■ . . . 10.76 ,

1 .-
1.0*
1.08
1-08
1.08
1.08

2261 H F  U pak ow an ie  n ie  U czy *lę. -H R
Zamówienia z prowincyi wysyła ii* odwrotną pocztą.

Wincenty Kuczabiński
we Lwo»i3 ulica Karola Ludwika 3

Zakład wyrobów Introligatorskich i galanteryjnych
skład specjalny książek do nabożeństwa, obrazow, ram itp. poleca . T e k i  
d y p lo m o w e  i  a d r e s o w e  a r t y s t y c z n ie  w y w o a n n e  p o  m i e r ­
n y c h  c e n a c h .

ROwmos przyjmuje sig wszelkie roboty kaligrafioano-ryiowuicz# jak: 
herby, dyplomy, adrosa, laury i t. p.

Po powrocie
z Paryża, Nurymbargi, Lipska, 

Borilna i Aioanla 
z a o p a t r z y l i ś m y  u a a z 

M A t t A Z i f ń i
W uloraymi wybór

najnowszycii zaba#ek
i towarów galanteryjnych

Niezwykta taniość.

^auczjfński i Obarski
Lwów, ul. Karola Ludwika |. 7 .

f l a g A Z / a  p o w i ę K » i o a y ,
Oaauiki do dyspczy^yi.

Pierwsza galic. konces. fabryka

Bulionu i Kon serwów
wszelkiego rodzaju 

T & n a

BACZYŃSKIEGO
odzuaczona 6-uiz mod łami zasługi nt 
wystawach krajowych i medalem 
srebrnem Ministerstwa handlu na wy­

stawie krajowej we Lwowie
pcleca po eenach najtańszych: 

Bulion snchy ze zwierzyny, Pasztet 
ze zwierzyny, Pasztet z kar, P&iziet 
z wątróbek gęsich, Extrakt mięsny a 
la Liebig, Estrakt mięsny w płynie, 
Bigos myśliwski, Gularz wołowy, Fry- 
kando cięlęce, Polędwica wołowa, U- 
dzitc sarni, Kurczęta w papryce, Pa- 
prykarz cielęcy, Sztufada, Udziec ba­
rani, Indyk z truflami, Ozór z anspi- 
ku, Ł jjoś, [Strąg i węgorz, Champio- 
ny, Szptrsgi, Groszek zielony, Fastl- 
ka, Rydze i korniszony, Konserwa 
mięsna dla armii, Zupa grochowa także 

z grzybkami, Est.cakt kawy. 
Wiele różnych konserw mięsnych 

i z jarzyn po cenach niskich

Kupujmy krajowe wyroby I 

F e u t r i J u j

BAZAR KRAJOWI
Xj W  Ó W  

ul. Karola Ludwika I. 5, I. piętro
poleca Krajowe wyroby ;

Barchany białe i kolorowe 
Słukna na ubrania i muadup^ 
szkolne, Serdaki, koce, barki 
męskie 1 rotundy damskie ze 
Sfawuty, Makaty, Kilimy, Meble, 
Kairy, iłotna 1 plocienka ko­

lorowe i t. d. 
Wspierajmy przemysł krajowy I

8287. 1—6.

Węgierskie wina górskie
wprost z Yillany koleją od beesułki F 
httowej w górę, gatuaki lepsze od 80 ii 
trow w górę ‘Białe wina 22, 24, 26 *W 
za litr, _ Jśiaie wina deserowe 28, 30, 8i 
ct. za litr^ Białe wina Rieelingen 86, 4j 
dc 50 ct. aa litr. Czerwone wina 24, 28 
30 do 60 ct. xa litr. Poayłki pocztowe nąj 
lepszych gatunków po 43 litrów wra* 
z flaszką, czerwona po złr 2‘80, bi*ł' 
złr. 3 70. „Ausiruch* słodkie, czerwone 
białe złr. 3-80. Samoradner złr. 8 60. Śli­
wowica stara złr. 4 20. Treber zlr. 4'3J 

.Stary koniak złr. 6 50.
Cenniki gratis i franko od za rzą d ^  

realnoćci i piw nic Yaradyeg*1 
Y illany W ęgry. 3116 4 10

1Każdą ilość

Ohwy maszyiiowej
nsjiepaze jakości a bardzo łanio

wysyła 3184 1—4

J a k ó b  O e g - e u
Lwów, Rynek 29,

Odznaczoey madalem na Wystawi* 
krajowej 1891 8151 2—10

M Y D Ł O
z  M a t e i  I ł l j i  wydelikaca, wygładza I 
znakomicie oczyszcza skórę. Cena 60 ct-

Labolatorjum chemiczne

A. Pokornego
majstra D.rmacyl, Lwów, ul. Watowa 16

Dobra tabularne
w powiecie horodeńekim położone 

o 1 ‘ /j godziny jazdy gośeińcem kr* 
jowym od s£acyi kolei lwo.łaio-ozef' 
niowiaokiej Tarka odległe, obezaf1 
670 morgów, z tyoh 27 sa. łąk, I1 
pastwisk, reszta ora ej najlepszsj gl* 
by pszennsj są wr»z z budyakatf1.
misszkainemi i gcspudarczami not*!
pobudowauemi i zasiewami ozimi#1' 
pod warunkami pizystępuemi ua„yd 
miast do sprzedania, ewentualnie N 
do zamiany na majątek lasowy. Seo* 
góły udziela kancelarya adwokata d 
Kajet&nana Maramcroaza w Kolomy,

Za 4 « e n t y i  
i i  mieć w 15 
nutach kąpiel 
mu kto Adpi w* 
nę a n le p s z *  
n y rn  aparatem tj 
grzania wody. W»m 
ny rosmaite, To*** 
Parnie domowe pK' 
cienne, Wanuy 
kołysania i Kloswj 

po 9 złr. polscapokojowe .
F . Sc.ardon, Lwów Jagielońska 1.

linatro^-su* cenniki darmo.

Srebrnym medalem nagrodzonatJ\ 
stała na wystawie Krajowej

parowa farbiarma
i zak{ad do ohemioznego oayszyzć' 
cia ubiorów męskich i aaki^ 

damjkioh nie pruty oh,

W ,  i f i i e d i i i g a
Lwów, p zy ni. Jagulionsklaj liczOa f l  

Rok założenia 1863,
3124 l-lO

Zarząd dóbr i lasów Tuezowsk^ 
w Babulach, poczta Ptdew, stacya koF 
Jaślany, potzakujs od dma 1 styczf 
1895 r.

a) podleśniczego 
b) adjnnkta lusowego

z niieiym egzaminem państwowym.
połącz jr.e są S* .Z  poa idami t jmi

s ęyue pobory służbowe: ad a) 300 złr h■ * -ł0 Lpensyl rocznej pniakowego (oko,c
120 ztr). 30 metrów przłstrzenaych dr**' 
wa opzłuwego w podsadzkach, pasza litu1 
dli. óotu sztuk rogacizny, 3 morgi grand1 
deputatowego l 1!, hektara tak ao sianoj 
zbioru i wr as pomieszkanie, ad b) 369 zł 
pensyi rocznej i|1,%  peiakowego (okoF 
12J złr.) opał i pomieszkanie.

Podania z świadectwami w odpis**- 
do końca listopada b. r. 8216 8—3"i
Zatlai cletlro-uectaira; J. Howartta

rządowo egzaminowanego eUkirotechnlir* 
»v P r z e m y ś lu  F r a n t is z k a ń s k *  

l i c z b a  1 8  3181 1—3
poleca sifi p. t. PabUcs-iOJcU/la zakładc 
nia oświetleni* eltktrycz lego, teletonó v, 
dzwonków elektcydzayek, giomoobrinow, 
podług przepisów r^dow/un i wykonuj*’ 
wszslkie naprawy w zikrss t/zh czyn­

ności wchodzące. Z a żłs d g *1 wznic z ny. ^

K a n d y d a t  adwokacki, katolik, po 
ozukuje .natyohmiist posady we Lwosa6 
lub n* prowlucyi. Zgłoszenia listowa*, 
pod adresem Stauislaw Siwiec Lwj#i 
Ormiańska 1®. 1—1
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